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Wychodzi codziennie o godzinie $ bp pord’ 
a wyjątkiem: świąt i uiedziej. i 
Numer pojadyńczy kosztujs w miejscu 5 es 
pocztą © centów. — Biuro Redakeyi i Administr"e 
Wica Wałowa s^ 26. — Listy należy frazkować. ~ 


Reklarmacpe OŚWACO. qvin sd opłaty. 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


C. kr. krajowa Dyrekcya poczt przenio- 
sła asystentów pocztowych Gustawa El- 
snera z Brodów do Krakowa, Władysława 
Olszewskiego z Bochni do Lwowa i 
Jana Surowieckiego z Krakowa do 
Bochni. 
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Do 81 lipca r. b. panował księgosusz 
tylko w zakładzie kontumacyjnym w Skale, 
powiatu borszczowskiego, gdzie w dwóch 
stadach zabito 10 chorych sztuk. 

Z c, k. Namiestnictwa. 


We Lwowie dnia 9 sierpnia 1878 


Lwów, dnia 13 sierpnia 


Nie wiemy już, po raz który roz- 
dwojenie w łonie opozycji czeskiej 
przebywa kryzis, które zawsze kończy 
się połowicznie i zostawia po sobie 
zaród dalszych przesileń. Już kilka 
razy zdawało się, że opozycya czeska 
znajduje się na najlspszej drodze do 
odzyskania dawnej harmonii, a zawsze 
była to tylko próba w Pradze na 
seryo nie pojmowana a w Wiedniu 
do przesadnego znaczenia podniesiona. 


Kończyło się na tem, że wbrew prze- | 
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Wtorek 13 


Sierpnia 1878. 


Pranumorata z przesyłką pocztowij wynosi rocznie 16 wi, półrocznie 8 zł., kwartalnie 4 zł.. 7 ienię- 


połrocznie 6 «á, kwartalnie 3 s}, miesięcznie 1 zd. 


Przewodnik naukowy i literacki, dodatek miesięczny do „Gazety L rowskiaj” atupe- 
ją cato- i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże Gi tylko, biorzy prenumerują od $ tyornia de Kohes 


czerwca, lub od 1 lipca do końca grudnia, ówierćro: 


| asmia 1 zł. 35 et, W miejscu rocznie 12 zł., 


żul mi i miezięr.ni za dapę.t= nierwsi 75 ot, drudzy 


30 et. —— Przewodnik prenumerowany osobno kosztują å zł. 


usuwają się z sejmu, albo dopóki Sta- 
roczesi nie pogodzą się z omijaną tyle 
|jlat Radą państwa, dotąd nie ma mo- 
wy o zupełnem usunięciu dysharmo- 
nii w obozie opozycyi czeskiej, Tym 
razem żadna strona nie złożyła tak 
stanowczego oświadczenia, a cała hi- 
storya kończy się właściwie na tem, 
„że w przyszłych wyborach do sejmu 
iżadna frakcya nie będzie występować 
| z kontrkandydatami tam, gdzie już je- 
idna z nich trwale się usadowiła. 

Jakie znaczenie polityczne ma ten 
į wypadek? Wcale ważne, daleko waż- 
| niejsze od poprzednich prób poje- 
| dnania. Po raz pierwszy bowiem Staro- 
| ezesi uznają w Młodoczechach frak- 
| cyę legalnie istniejącą. Dotąd uważano 
lich za apostatów, za zdrajców, wobec 
| których każda broń jest dobrą, byle 
i tylko szkodziła przeciwnikowi. To też 
| walczono w sposób już nie namiętny 
tylko, lecz wprost skandaliczny. Każda 
agitacya wyborcza odsłaniała ten o- 
płakany stosunek między obiema frak- 
cyami przed wyborcami, którzy ze swo- 
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rzało, iż na ręce niemieckich posłów 
wpływały petycye z okręgów czysto 
czeskich i przez Czecha reprezentowa- 
nych a właściwie ze względu na sy- 
stem abstencyjny niereprezentowanych. 

Całe to znaczenie ostatniej fuzyi 
JE stronnietw, jeżeli można tu 
użyć tego wyrazu, ogranicza się je- 
dnak do samego kraju i jego wewnę- 
trznej polityki. Dla państwa, dla sto- 
sunku prowincyi do całości państwo- 
wej fuzya ta tylko w takim razie mia- 
|łaby wielkie znaczenie, jeżeliby była 
| wstępem do jednolitej polityki w obec 
| Rady państwa. Dopóki Staroczesi nie 
aa się do polityki czynnej, do- 
póki dla fałszywie pojmowanej kon- 
| sekwencji czy ambicyi politycznej nie 
chcą słyszeć o wstąpieniu do Rady 
państwa a z drugiej strony Młodocze- 
(si posiadają zanadto wiele stałości, 
aby wbrew przekonaniom nakłonili się 
do porzuconych już dawno zasad, do- 
|tąd fuzya czeska jest tylko dziełem 
| połowicznem, i małej doniosłości dla 
į kół politycznych po za Pragą. 


mame 


jej strony zastosowywali zupełnie ta-; 


ktykę przewódzców i gorszące wy-. 


prawiali hece. W Węgrzech biją się 
wyborcy, szkalują się nawzajem a na- 


wet krew przelewają, ale nie słychać 


'tam tak często o demoralizujących 
lśrodkach agitacyi jak w Czechach. 
| Widok takich nadużyć zniechęcał co- 


raz więcej inteligentniejsze klasy do 


powiedniom wiedeńskim ani jedna ani|życia publicznego, to też niezadługo 
druga frakcya nie chciała kapitutować. | byłoby się ono stało monopolem krzy- 
Tym razem dzieje się przeciwnie, botkaczy, którzy nie nie mają do stra- 
w Pradze zaszedł wypadek zdradzający | cenia i lekceważą sobie znaczenie tego 
znaczne zbliżenie się Staroczechów do j rodzaju aktów publicznych. 


młodoczeskiej frakcyi a w Wiedniu 
uważają to za fakt nie zmieniający w 
niczem sytuacyi. 

Nie ma kwestyi, że dopóki Mło- 
doczesi nie powiedzą stanowczo, że 
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Skandal na wystawie. Tickety po 25 centymów. Hi- 
storya dwóch szezotkarzy. Mimowolny plagiat ale z 
ulepszeniem. Jak można jeden bilet sprzedać dwa ra- 
zy? Zle jest kontentować się małym zyskiem. Skład- 
ka narodowa, czyli loterya na wystawie. Dwojaka 
moralność. Termin odbierania fantów. Innego rodzaju 
składka. Kstądz Roussel i jego wychowańcy. Teraźniej- 
sze i przyszłe zabawy i uroczystości. Wyścigi koni i 
osłów. Moralno przeszkody. Dyplomacya. 


Žeby niczego nie brakło do wszechstron- 
nego powodzenia wielkiej wystawy, jeszeze 
tylko potrzeba było jakiego skandabku, w któ- 
ry by wplątani byli urzędnicy czy odźwierni, 
mający właśnie pilaować przedewszystkiem 
ścisłego wykonywania administracyjnych prze- 
pisów i finansowych interesów tego olbrzy- 
miego i kosztownego przedsięwzięcia. Zvala- 
zło się i to. Dawniej było przysłowiem , że 
„okoliczności i pomyślne okazye tworzą zło- 
dziejów“, ale dzis ludzkość na tej drodze zna- 
czne poczyniła postępy, a idąc za ogólną dą- 
żnością do reform, przewrócia do góry no- 
gami dawny system i obecnie właściwszem 
było by przysłowie: „złodziej potrafi sobie 
zawsze stworzyć okazyę do kradzieży.“ 

Od niejakiego czasu dawało się słyszyć 
a nawet czytać w dziennikach, że tu i ôw- 
dzie bilety wejścia na wystawę, „znane pod 
Pożyezoną od Anglików nazwą ticket, sprze- 

awane są za czwartą część wartości, to jest 
PO 25 centymów. Fakt ten, który wydał się na 
pozor niepodobnym do prawdy, okazał się 
jednak prawdziwym, i nie dziwnego, że o- 


budził powszechne pragnienie odkrycia , ja- 


Że taka walka między frakcyami 
demoralizowała ludność pragnąca spo- 


pszym dowodem jest fakt, że na osta- 
tnich sesyach sejmowych często się zda- 


kim sposobem coś podobnego dziać się mo- 
gło? Najbliżej leżało przypuszczenie fabryka- 
cyi fałszywych tickeżów, ale to przypuszeze- 
nie łatwiej byłoby się dało usprawiedliwić, 
gdyby te fabrykowane bilety z mniejszym ra- 
batem puszczane były w obieg, bo to byłoby 
spekulacyjką niekoniecznie złotą, ale przy- 
najmniej, jak się to pospolicie o czem innem 
mówi, „wartą grzechu“, kiedy tymczasem 


KORESPONDENCYK 


Paryż, 10 sierpnia. 


(B) Wspomniałem poprzednio, że ko- 
mitet republikański wybrany z senatorów i 
deputowanych lewej strony do kierowania 
przyszłemi wyborami 75 nowych senatorów 
na następną trzechletnią kadencyę, podzie- 
hi się na dwa podkomitety, z których jeden 
składa się z samych senatorów, drugi z sa- 


e. deputowanych. Oba podkomitety ogło- 


siły już swoje manifesty do przyszłych wy- 


Rok 88 


DWSKA 


Jednorszowe inseraty obiiczają się po 7 cen 
kiikoruzowe po 6 et. od miejaca jednego wiersza, 

Inseraty przyjmują w Austryi i Niemczech 
wszystkie sgencye anonsów; we Franayi w Paryżn 
wyłącznie agencys p. Adama, Oa:refour de la Groix 
Roug 2. 


i wyrazach: „Wybierajcie jedynie i wyłącznie 
| kandydatów republikańskich, żeby zupełnie 
rozbroić opozycyę i rozwiązać ręce stronni- 
ctwu republikańskiemau, jeżeli chcecie, żeby 
gabinet mógł spokojnie i bez żadnych walk 
| robić co mu się podaba.* 

Należy oddać sprawiedliwości obu tym 
manifestom, że trafiają w  najczulszą strunę 
kraju, to jest w,jego zamiłowaniu spokojności. 
W imię tego spokoju publicznego i bezpie- 
czeństwa jutra, wzywają one wyborców, aby 
głosowali tylko za kandydatami występujący- 
mi z kokardą republikańską, bo to jest jedy- 
ny sposób unikania tych walk i starć, które 
wstrząsają krajem i zakłócają spokojny bieg 
transakcyi handlowych i fiaansowych. Ale kto 
nam zaręczy, że ten spokój i porządek pu- 
bliczny nie będzie niebezpieczniej zakłócony 
przez radykalistów, niż był kiedykolwiek przez 
kouserwatystów i czy nie lepiej byłoby za- 
miast zewnętrznego godła republikańskiego, 
upatrywać w kandydatach rzeczywistej miło- 
ści kraju i gotowość poświęcenia dla niego 
prywatnych interesów a szezególnie stronni- 
czych ambicji. 

Manifest komitetu deputowanych do- 
tyka bardzo drażliwej kwestyi przypominające 
że za dwa lata przypadnie dzień 23 listopa- 
da 1880 r. to jest termin siedmiolecia pre- 
zydentury marszałka Mac-Mahona i że w tej 
epoce nastąpić może rewizya konstytucji. 
| „Cóż nas czeka w tej krytycznej epoce na- 
‘szego narodowego życia? Czy konstytucya 
| zostanie “zniesiona? Jeżeli obie lzby przez 
| oddzielne narady zdecydują, że ma nastąpić 
|rewizya ustawy, w czem i jak zostanie ona 
| zmienioną? Są to niezmiernie ważne kwestye, 

dość je tu wskazać, aby każdy zrozumiał, 
| jak niezbędnem jest aby w tej epoce obie 
| Izby ożywione były jednym duchem i zgo- 
| dnie dążyły do jednego celu.“ 

Nie można zaprzeczyć, że ta kwestya 
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kojnego rozwoju kraju, na to najle-| 


boreów , różniące się między sobą tylko | niezmiernie jest ważną, alo możnaż na pew- 
brzmieniu, ale zupełnie zgodne co do prze- | no wróżyć, że to prawo rewizyi konstytucyi 


į dziennem dreptaniu po ulicach miasta dwóch į męczyłem się tak jak ty; cały dzień w fa- 
| ludzi, kolegów z jednego rzemiosła, i jak | bryce, a po nocy w domu, i dalibóg nie o- 
;się pokazało, współzawodników w handlu. płacił się zachód. Aż jednego razu w jakąś 
Jeden drugiemu wymawiał bez żółci, | szczęśliwą godzinę, przyszedł mi kapitalny 

| po przyjacielsku, że niepotrzebnie, przez zby- | koncept do głowy i zaraz wszystko inaczej 
tuie obniżanie ceny swego towaru i sobie i} poszło. Nie potrzebuję nocy nie dosypiać i zdro- 
drugim kolegom szkodę wyrządza. Obaj byli| wia marnować; co niedzielę mam co zanieść 
to wędrujący szczotkarze, którzy w niedziele | na targ. i nigdy nie wracam z towarem do 
j tylko i święta handlują i cały swój sklep z| domu, bo taniej sprzedaję i mój towar do- 


kolorach , rytowanie i odbijanie fałszywych ; różne drobne szezotki do sukien , do obuwia, 
biletów, uie mogłyby się nawet opłacić, a) do froterowania posadzki, na plecach kilka 
tem mniej przynieść zyski odpowiednie nie- | szezotek do zamiatania podłogi na długich 


NE na jakie się fałszerze nara- 
ają. 

Słuchałem właśnie poważnych rozumo- 
wań w tym przedmiocie między kilku gość- 
mi, spijającemi przez słomkę chłodzący ame- 
rykański napój, i nie bardzo czułem się zbu- 
dowanym logicznemi wprawdzie, ale zarazem 
cynicznemi wywodami, „że fałszerstwo bile- 
tów bankowych, naprzykład stufrankowych, 
da się poniekąd zrozumieć, bo jeżeli naśla- 
dowca przy dobrem wypracowaniu kopii doj- 
dzie do możliwego złudzenia, to się praca 
opłaci, a zysk dochodzący olbrzymiej cyfry 
w razie pomyślaych okoliczności, może do- 
dać odwagi do ryzykowania się, chociaż w 
razie pośliznięcia się nogi łatwo dostać się 
się co najmniej do Mazas, ale narażać się 
na proces kryminalvy i ciężkie więzienie, 
albo podróż do Nowej Kaledonii, dla „głu- 
pich“ 25 centymów, to nie zasługuje nawet 
na pożałowanie....* i 

Ten ostatni wykrzyknik przypominał mi 
znowu jedno przysłowie, które powiada : „kie- 
dy kraść, to miliony !...“ a potem przyszła 
mi na myśl rozmowa, której przed wielu a 
wielu laty, wysłuchałem mimowolnie, siedzące 
o zmroku wieczornym na ławce w Alei Je- 
rozolimskiej w Warszawie. O kilka kroków 
od mojej ławki, w suchym rowie wysłanym 
bujną i miękką trawą, odpoczywało po cało- 
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kijach, a w prawej ręce pęk pendzli do my- 
dlenia brody, do kleju, wachlarze z piór do 
poddymania ogni» i szczoteczki na cienkiem 
drzewie do czyszczenia cybuchów, bo wtedy 
jeszcze cygara i papierosy nie wyprowadziły 
z powszechnego użycia antypek, jałowcówek 
i pieprzówek. 

| Otóż ten ekonomista polityczny, usiłu- 


jący przekonać swego kolegę o niekorzyści 
f niepotrzebnego obniżania cen wyrobów fi- 
| brycznego przemysłu, wymowne swoje mo- 
tywowania zakończył mniej więcej temi słowy: 
— Między nami przecie nie ma co w 
bawełnę obwijać; ty wiesz tak dobrze jak ja, 
że żaden z nas nie mógłby wyjść na swoje, 
gdybyśmy „materyały do naszych wyrobów 
kupowali, i że aby w niedzielę mieć eo po- 
nieść na targ, musimy cały tydzień w fabry- 
ce sprzątać skrzętnie wszystko, eo pod rękę 
popadnie. Ja ci się szczerze przyznam, ż68 u 
mojego majstra śŚwisłam zręcznie sZezecinę, 
smołę, szpagat, nawet drzewo na oprawę, i 
dobrze do północka albo i dłużej ślęczę w do- 
mu nad robotą i nie troszezę się tam o to, 
żeby było dobrze i na moe zrobione, a ja- 
kam poczciwy, nie mogę sprzedawać tak 
tanio jak ty, choć mię nie prócz trochę ro- 
boty nie kosztuje. Jeżeli ci Bóg miły, naucz 

mię, jak ty możesz tak tanio produkować? 
— Eh, mój kochany, i ja z parę lat 


za 20 centimów, papier, druk, farba w trzech | sobą noszą : na lewej ręce koszyk, a w st a jakby na urząd, a kto raz kupi, to 


mnie drugi raz szuka i wcale się nie tar- 
guje. 

— Ja to wiem; i tem bardziej się dzi- 
wię, jak ty możesz swoje szczotki taniej sprze- 
dawać niż ja moje, które ledwie się kupy 
trzymają ? 

— A od czego głowa? Ty świstasz u 
twego majstra szczecinę, szpagat, smołę i 
drzewo do robienia szezotek... ja świstam 
SRA szczotki, to też je mogę taniej sprze- 
awaé. 


.  Upewniam was, szanowni czytelnicy, że 
pierwszy raz dopiero publicznie powtórzyłem 
tẹ niechcący podsłuchaną rozmowę, a zda- 

i wałoby się prawie, że ją musieli czytać ofi- 
i eyaliści wystawy, pociągnięci do odpowie 
| dziainości w sprawie owych za czwartą część 
i wartości sprzedawanych ticketów. Ale les 
| beaux esprits se rencontrent, jakby powiedział 
‘jeden z moich fejletooowych kolegów, i nie 
| raz zdarzyło się, że na dwóch krańcach świa- 
ita, dwaj ludzie nie wiedzący nawzajem, że 
| żyją na bożej ziemi, wpadli na ten sam po- 
«mysł; w tej chwili nawet, p. Edison, twór- 
ca fonografu i p. Hugues spierają się w dzien- 
nikach o pierwszeństwo wynalazku mikrofo- 
į fonu , za pomocą którego będzie można, jak 
zapewniają , literalnie słyszeć jak trawa ro- 
śnie, to też i malwersanci w sprawie ticke- 
„łów mogę z „czystem sumieniem“ protesto- 
p gdyby ich moi szczotkarze oskarżyli o 
fałszerstwo. 


krańcowo - republikańskie, w sposób daleko 
niebezpieczniejszy dla samejże republiki, niż 
nawet przez niektórych stronników monar- 
chii. Czyż nie nasuwa się słuszna obawa, że 
jeżeliby stronnietwo radykalne za nadto 
wzmocniło się w senacie, jak coraz bardziej 
wzmacnia się w Izbie deputowanych, władze 
mające nadać środek ciężkości instytucyom 
republikańskiem według myśli ustawy 1875 
roku, mogą popaść w wielkie niebezpieczeń- 
stwo? Nie dość jest wołać: utrzymajmy 
Rzeczpospolitą, trzeba koniecznie dodać : sta- 
rajmy się wszelkiemi siłami, żeby ona nie 
przestała być konserwatywną, bo w przeci- 
wnym razie dni jej będą prędko policzone, 


Manifest komitetu senatorskiego uznał 


za stosowne nastraszyć trochę wyborców, 
przypomiosjąc im wypadek 16go maja. „Ta 
awantura nie powiodła się, dzięki silne- 
mu oporowi kraju, ale mogłaby się ponowić, 
jeżeliby ciało wyborcze mające mianować 
ipnych senatorów, nie objawiło w imponu- 
jący sposób swoich republikańskich usposo- 
bień i nie zapewniło w senacie tak silnej 
republikańskiej większości, jak ją ma Izba 
deputowanych.“ 

Gdyby tego rodzaju manifesty wybor- 
cze ogłoszone zostały w imieniu jakiego rzą- 
du monarchicznego, albo choćby nawet 
w imieniu prezydenta Rzeczypospolitej, nie- 
wątpliwie komitety lewiey odezwałyby się 
wielkiemi krzykami, że to jest niepra- 
wny nacisk wywierany na wolność wybor- 
ców, ale ponieważ one wyszły od komitetów 
lewicy, nie wolno im zarzucić niepra- 
wności. 

W ostatnich dniach dziennik urzędowy 
ogłosił liczne nominacye kawalerów legii 
honorowej. Między innemi krzyż ten otrzy- 
mała panna Julia Dodu, i opinia publiezna je- 
dnozgodnie przyklasnęła tej nominacyi. Panna 
Dodu, córka chirurga okrętowego zmarłego na 
wyspie Reunion, siostra dwóch oficerów pole- 
głych na polu sławy, przed samą prawie 
wojną 1870 r. została mianowana dyrektorką 
biura telegraficznego w  Pontiviers (dep. 
Loiret) W listopadzie 1870 r. prusacy zajęli 
to miasto i naturalnie postawili swego tele- 
grafistę a panna Dodu z matką usunęła się 
do osobnego pokoiku w tym samym domu. 
Ale drut telegraficzny przechodził przez ten 
pokoik i zapomocą przyczepionego w tem 
miejscu oddzielnego drutu komunikującego 
z aparatem telegraficznym zapasowym, panna 
Dodu przejęła ważną depeszę przesłaną księ- 
ciu Fryderykowi Karolowi, wskazującą mu, 
jakim sposobem może odciąć korpus francu- 
ski będący w pochodzie do Ghien. Depe- 
BZẹę aa « E | 33: zakomunikowała ona prefektowi a 


2 


ten wysłał ją w trzech egzemplarzach przez 


trzech posłańców, dowódcy francuskiego kor- | rań, żeby wzburzone uspokoić umysły. 
Dwaj zostali zabici przez Prusaków, | biegi ich były daremne. 


pusu. 
trzeci dostał się szczęśliwie do miejsca prze- 
znaczenia i korpus francuzki został ocalony. 
Ale niegodna sługa za pieniądze pruskie 
zdradziła swoją panią i p. Dodu wraz z ma- 
tką skazane zostały na rozstrzelanie. Na 
szczęście w tej chwili zawarte zostało zawie- 
szenie broni i to ocaliło te szlachetne kobie- 
ty. Książe Fryderyk Karol zapragnął osobi- 
ście poznać odważną dziewicę i kiedy ją 
strofował za tę „nierestropność*, którą mo- 
gła wraz z matką życiem przypłacić, odpo- 
wiedziała tylko: 
matka także“. 
W siedm lat po tych wypadkach p. 


Julia Dodu otrzymała medal od Towarzystwa | słownie: 


zachęty do dobrego, a obecnie prezydent 
Rplitej ozdobił ją krzyżem kawalerskim Legii 
honorowej. Zaszczytną tę dekoracyę posiada 
siedma tylko żyjących kobiet, są to zakonnice 
które się odznaczyły gorliwą służbą w szpi- 
talach i na polu bitwy przy opatrywaniu 
rannych, i p. Rosa Bonheur znakomita ma- 
larka. 


Konstantynopol. 8 sierpnia. 


A Jesteście zapewne lepiej odemnie 
poinformowani o tem, eo się dzieje w Bośnii 
i Hercegowinie, komunikuję wam tedy to 
tylko, co o tem piszą i donoszą tutejsze bu- 
reckie i nietureckie dzienniki. Z toku przyto- 
czonej z nich treści, pełnej, sprzeczności sami 
poznacie, że wiadomości przez nie podane 
nie mogą być uważane za autentyczne. Ko- 
munikuję wam je przecież, bo przyczyniają 
się niepomału do charakterystyki sytuacji, 
której najwybitniejszą cechą jest absolutne 
do tej pory mileczeuie rządu o austro-węgier- 
skiej okupacyi. Dziennikarstwo podzieliło sie 
tu w ogóle ua dwa ubozy. W jednym z nich 
okupacya austro-węgierska napotkała w Bo- 
śnii i Hercegowinie nietylko na nieprzychy|l- 
ne przyjęcie, ale nawet na zbrojny opór i 
bije się w najlepsze z powstaniem; w dru- 
gim odbyła i odbywa się ciągle jeszcze pra- 


widłowo, spokojnie i bez żadnego z jakiej 
bądź strony oporu. 
I tak np. Osmanli pisze, że Hercego- 


wińcy, dowiedziawszy się o wkroczeniu wejsk 
austro-węgierskich, pochwycili za broń dla 
odparcia obcej okupacyj. Ale że w. Porta 
rozpoczęła właśnie w tej mierze układy z 
gabinetem wiedeńskim, generalny więc gu- 
bernator całej prowineyi, Mazhar basza, po- 
spieszył do Hercegowiny, której gnbernator 
Mustafa basza, jak również Mufti i reszta 


A pomysł ich nie jest bez pewnej za- 
sługi przynajmniej pod względem wynalaz- 
czego ducha. 

Administracya francuzka wie. że ludzie, 
którymi się posługiwać musi, nie są anioła- 
mi; elle connaat son monde, jakby to powie- 
dział wspomniony wyżej fejletonista , lo też 
wszędzie gdzie może przedstawić się pole do 
malwersacyi, obmyślają się naprzód wszeł- 
kie możliwe, zapobiegające środki; i w kwe- 
styi biletów wejścia na wystawę, przekonaw- 
szy się z dawniejszych doświadczeń , że tak 
zwane kołowroty (tourniquets) mechanicznie 
liczące wehodzących gości, nie zasługują na 
bezwarunkową wiarę, użyto wszystkich naj- 
wymyślniejszych środków utrzymania ścisłej 
kontroli. Służba wejść składa się z naczelne- 
go kontrolera, czterech podszefów i dozor- 
ców, których liczba zmienia się odpowiednio 
do potrzeb służby. Normalna obsługa każde- 
go wejścia wymaga najmniej sześciu osób, 
trzech kontrolerów i trzech poliegantów (gar- 
diens de la paix) i tych sześć osób tak się 
ustawia, że każda może widzieć i pilnować 
najmniejsze poruszenia pięciu innych. Dwaj 
policyanci, stojący przy drzwiach, pilnują że- 
by każdy wehodzący miał bilet i oddał go 
do markowania, mniej więcej tak jak się mar- 
kują bilety kolejowe na niektórych stacyach, 
trzeci zaś pilnuje samego wejścia w miejscu, 
gdzie nadzorca markuje oddany bilet, podaje 
go drugiemu, a ten wkłada go w otwór skrzyn- 
ki na kłódkę zamknięty. Prócz tego czterej 
podszefowie kontroli powinni kilka razy na 
dzień zwiedzać wejścia, każdy w swojej se- 
kcyi, i uważnie notować liczbę osób wcho- 
dzących według wskazówki maszynki, dzwo- 
niącej za naciśnięciem w ręku jednego z nad- 
zorców. 

Otóż według aktu oskarżenia wystoso- 
wanego przeciw trzem kontrolorom, malwer- 
sacya zarzucona im odbywać się miała w na- 
stępujący sposób : 


e EMRE | 


Ten , który DEO a a ama s). Kalen ay ORNE namarkowane już 

tickcty i winien był wkładać je w skrzynkę, 

świstał je według wyrażenia moich szczotka- 

rzy warszawskich (Francuzi jako synonim tego 

żargonowego polskiego wyrażenia używali 

dotąd wyrazu chipper a obecnie od t 
kongresu i traktatu anglo- -tureckiego mówią 

chyprer) i wkładał zręcznie do kieszeni, 
czekając cierpliwie, dopóki na niego nie przy- 
szła kolej służby markowa. W tedy odebrawszy 
bilet od wchodzącego, zręcznie w jego miej- 

sca podsuwał jeden z owych poprzednio już j 
namarkowanych, powtarzał na nim tę opera- 
cyę i następnie oddawał go temu, który go 
odbierał dla włożenia w skrzynkę, a ów nie- 
tkmięty, odebrany od wchodzącego gościa, 
przedawał następnie za 25 centymów. 

Jəżeli oskarżenie to zostanie dowodami | 
potwierdzone, to winni zostaną akazani ma 
ale przynajmniej będą mogli śmiało zapro- | 


li niewdzięczną a trudną pracę fabrykowania | 
fałszywych ticketów „dla głupich 25 centów“. 


W całej tej sprawie, takie przynajmniej | 
jest zdanie ludzi „moralnych“, najdziwniej- ` 
szem jest, dla czego ci, cc wymyślili i w wy- ` 
konanie wprowadzili tę dowcipną manipula- ; 
eyę, przedawali tak zręcznie oszczędzaue od 
piętnowania bilety, za czwartą część ich war- 
tości, co rzeczywiście głównie jeżeli nie je- 
dynie sprowadziło wykrycie ich malwerzacji, 
kiedy niezaprzeczenie mogli je przedawać no 
franku i wtedy nikt by nie powziął podej- 
rzenia o ich nieprawnem pochodzeniu, a 
tymczasem zbyt niska cena przedaży musia- 
a koniecznie zdradzić ich prędzej czy póź- 
niej. Ale jak słusznie powiada nieśmiertelny 
Joseph Prudhomme: „Nie można o wszyst- 
kiem na raz myśleć“. 


(Dokończenie nastąpi.) 


, urzędników napróżna wszelkich dokładali sta- Wszyscy ci, 


„Jestem Francuską i moja | żącym do departamentu Bosna-S2raj 


M ena p we aan 


testować przeciw zarzutowi, że sobie zadawa- | „u 


SPRAWY ZAGRANICZ) 


; podpisanej 


którzy pracują nad rozbiciem 
państwa i usiłują nakłonić innych do prze- 
prowadzenia swego zdradzieckiego zamiaru, 
są nważaui za nieprzyjaciół naroda i ojezy- 
zuy, a mieszkańcy, którzyby zakłócali spokój 
„obywateli i dopuszczali się gwałtów i rabun- 
| ków, zostaną wypędzeni z kraju. 


Za- 
Pewna część woj- 
ska tureckiego przeszła na stronę armii 
austro-węgierskiej, druga cofoęła się przed ! 
nią; trzecia nareszcie połączyła się z tą lu- | 


dnością, która chwyciła za broń. A kiedy | : w. Pełnomoenikow okręgów, któ- 
; ; i R: S E £ at ` n TE 
Mustafa basza i Mufti starali się uspokoić ją 70 9% 25h lzają na tę KOWENCGĘ przyjmie 
my z radością do naszej ligi a imiona ich 


1 do złożenia broni nakłoaić, rzuciła się na 
nich jak wściekła, i zamordowała obydwóch, 
a potem i wielu innych urzędników przy- | 


<zaciągniemy do księgi zatytułowanej: „Wier- 
ni państwu i ojczyznie. * 


Art. IV. Stosownie do przepisów szeri 


chylaych okupacyi. Generalny zaś guberna- będziemy bronili życia. houora i mienia nie- 
kr Maha r dnia o lie 1 muzułmańskich poddanych tak samo jak 
; własnego honoru i własnego mieuia; wszy- 


schronił się gdzieś w okręgu Czaniey, nale- | stkieh wykraczających 
zasłużona kara. 

Art. V. Srodki ua utrzymawie sił zbroj- 
nych, jakie złożą lidze pojedyncza okręgi, 
7 h Gobi. ot wia |będą używane w myśl postanowień, które w 
nat Aa UNC W A: a tej mierze zostaną powzięto: wsparcia 286 
deński a smutnych następstwach, jakieby uadehodzące z zagranicy będą wpływały wprost 
wynikły z jednostronnej przez wojska austro- í do kas wojskowych, 
węgierskie okupacyi, i robiła mu propozycje, Art VI. Mając na oku stosunki pół- 
któreby im były zapobiegły. Gdy jednak ga- | WISPU bałkańskiego, nie damy się nigdy sui 
Bo ed RE kniei rz zalecinh ch fortelem ani namową nakłonić do wpuszcze- 

RZE JARE: pag eh A J nia obcego wojska do naszego kraju. Nie 
prowineyj bez żadnych warunków, w. Porta Í uznajemy ani admioistracyi bułgarskiej, ani 
poinformowała wtedy Europę, że nie będzie | nawet jej nazwy. Nadto prosimy szczerze 
mogła być odpowiedzialną va następstwa, | Serbię, aby szanowała nasze prawa i oddała 
jakieby z takiej okupacyi wynikły, i w tj | 


nam miejscowości, które zajęła w sposób 
mierze postąpiła sobie nader roztropnie. * 


przeciw temu spotka 


Osmanli w taki sposób kończy powyż- 
szą o tych zajściach relacyę. Przytaczam do- 


joe z, gdyby prożba nasza nie 
wyszlemy uzbrojone 


WEERA została uwzględnioną, 
Inne dzienniki tureckie donoszą prócz bandy przeciw Serbii i aż do ostatżiej kro- 
tego, że naczelnik powstania, wymieniony | pli krwi będziemy wslczyli o lo, aby zajęte 
już w przeszłej mojej korespovodencyi Ha-| przez Serbów mieiscowości powróciły do nas. 


Tak samo postąpiiny “obec Czarnogóry. 

Art. VII. Ponieważ bracia i współoby- 
watele nasi, którzy walezą na półwyspie bał- 
kańskim i wysiawieni są na okropne eier- 
pienia, zaliczają się do naszego związku, 
więc porozumiawszy się z nimi, będziemy 
ich wspierali, o ile tylko siły nasze pozwolą 
na to. 

Art. VIII Do miejscowości, w któ- 
ORA miały miejsce gwałly i rabunki, zo- 
staną wysłane potrzebne sily zbrojue z sa- 
siednich okręgów. 

Art. IX. Wszystkich, którzy się usung 
od naszej ligi i dopuszezą się zdrady lub reż 
jakiej inuej zbroduj. spotka zasłużona kara, 
odpowiednio do większej lub mniejszej winy. 

Art. X. Nikomu, kto przys skąpi do 
naszego związku, nie wolno udawać się do 
Serbii lub Ozarnogóry bez poprzedniego po- 
zwolenia, 
ukarany. 

Ari. XI. Kto nie spełnia punktualnie 
swoich obowiązków, grzeszy opi szałością 
w werbowaniu i wysyłanin sił zbrojuych lub 
dopuszcza się nadużyć i zdrady, zostanie w 
obliczu wszystkiech należycie ukarany a ma- 
jątek Jęgo ulegnie konfiskacie. 

Ar XII. Usobuy regulamiu będzie za- 
wierał przepisy o werbowaniu wojsk, które 
będą wysyłane do pewayci okolie, 
io czasie ich służby. 

Art. XIII Wiadza nie będzie się mie- 
szała do zarządzeń związku, z drugiej 
zaś strony i związek nie będzie się mięszał 
do wewnętrznych spraw admiuistracyi, wy- 
jąwszy w uzasadaionych, ważnych wypad- 
kach. 

Art. XIV. Odpisy tych nehwał zostaną 
rozesłane do miejscowości 
względzie za odpowiednie. 

Art. XV. My wszyscy reprezentanci 
szlachetnych Ghegów, Tosków i Bośniaków, 
którzy od dzieciństwa wzrośll w rzemiośle 
wojennem, gotowi własne życie poświęcie 
dla obrony ojczystej ziemi — przysięgamy 
na miłość naszej ojezyzny, że Pryzreń bę- 
dzie punktem ceutraluym naszego związku. 
Będziemy bronili mieszkańców od tyrańskie- 
| go ucisku a związek masz będziemy się 
starali przekazać naszym potomkom. Wszy- 
sey, którzy są wrogami związku, grzesząe 
tem samem przeciw szeri, nie będa uważani 
za muzułmanów i staną się przedmiotem 

wzgardy i bańby w oczach narodn. Poprzy- 
siągłszy wszyscy ścisłe przeprowadzenie tych 
postanowień, podpisujemy nasze uchwały. 


dżi Loja, desiytnował i wypędził generalnego 
gubernatora Mazhara baszę a zastąpił go woj- 
skowym kommendantem; że trzy tysiące 
Qzarrogórców połączyło się z Bośniakami 
dla odparcia okupacyi; że i liga albańska 
przysłała Bośniakom zbrojne odziały w po- 
moc, które w połączeniu z nimi miały już 
na rozmaitych punktach krwawe stoczyć boje 
z wojskami austro-węgierskiemi. 

Z gór Rbodopy piszą o komissyi 
zbiorowej, że zatrzymała się w Giumnurdży- 
nie, dokąd szefów powstania zaprosiła; ale 
przy rozpoczęciu zaraż czynności miało w 
łonie jej przyjść do nieporozumienia z po- 
wodu udzielonego jej przez kongres manda- 
tu. Komisarz angielski chciał mandat ten 
rozciągnąć nietylko do dochodzenia przy- 
czyn powstania, i wyszukania jego winy, 
alu nawet na zasądzanie i karanie 
Wszyscy inni członkowie komisyi nznali, 
że to przechodziłoby kompetoncyę ich wła- 
dzy. Wyroki bowiem karne, jeżeliby tego 
okazała się potrzeba, wydancby tylko być 
mogły przez ządy regularne. Odstąpiono więc 
od wyrokowania a ograniczono się na for- 
malnem tylko śledztwie. Ale i teraz, jak 
twierdzi The Constantinopole Messenger, do 
nowego miało przyjść nieporozumienia. Ko- 
misarz bowiem niemiecki nie cheia? podpi- 
sać protokułów z kilku poprzednich posie- 
dzeń, na których, zdaniem jego, komissya 
przekroczyła cel swej iniswyj. Przekrovzo n'e 
zaś to miało na tem polegać, że delegowani 
ausiryacki, angielski, francuski i wło ki 
chcieli Baca wskazaniem środka zaradezego 
przeciw panującej tam nędzy dziś nie do 0- 
pisania zbadać pierwej graotownie przyczy- 
ny, które ją sprowadziły. Komisarze xie- 
miecki i rossyjski przeciwni byli takiej pro- 
cedurze, twierdząc, że śledztwo nie powiano j 
| posuwać się aù do punktu, na którym sp9- 
tkać by się mogło z armią rossyjską i wcią- 
gnąć ją w sferę oskarżeń, coby nader niemi- 
| tych kollizyj mogło stać się powodem. Gri- 
! nicę ich trudno zaiste ściśls oznaczyć! To 
też przed nią zatrzymała się cała sprawa w 
zawieszeniu. 


a kto postąpi przeciwnie, zostania 


winiuych. 


niemniej 


uznanych w tym 


zę (Rządy angielskie na Cyprze). 

W jednym z ostatnich numerów Ga- 
zety donosiliśmy, że Garnet Wolseley, guber- 
|nator Cypru, podzielił całą wyspę na sześć 
(Liga albańska.) | okręgów adiministracyjnych, z których każdy 

będzie oddany pod zarząd komisarza eywil- 

Politische Correspondenz otrzymała od | nego. Lendyński korespondent Kölnische 
swojego korespondenta z Pryzrenu osnowę; Zewung tak pisze o zadaniu tych nowych 
przez delegowanych albańskich $ urzędników angielskich: Komisarze nazwani 
konwencyi, do której ścisłego i sumiennego „eywiluymie mimo że będą to wyłącznie o- 
zachowania delegaci zobowiązali się uroczy- | ficerowie augielscy, tam tylko wystąpią prze- 
stą przysięgą. Konwencya ta opiewa: «iw dotychczasowym instytucyom i zwycza- 

Art I. Utworzenie związku naszego j jom, gdzie tego będzie wymagała sprawie- 
ma na celu stanowczy opór przeciw wszel-| dliwość i powszechny interes. Muszą oni 
kiemu weielęnim naszego kraju do obcego | czuwać nad tem, aby nie popełniono adne! 
państwa i obronę graeie naszych przeciw |go okrucieństwa i aby mie zapadł nigdzie 
obcej inwazyi Każdemu niebezpieczeństwu | niesprawiedliwy wyrok. Gdyby władze tu- 
wynikającemu z powyższych wypadków za- | reckig dopuszczały się nadużyć, komisarze 
pobiegać będziemy rozmaitemi środkami. upoważnieni są do obalenia zapadłego wyro- 

Art. II. Nasze myśli i życzenia nasze | ku, lub też, jeśli uznają to za stosowne, do 
skierowane są ku obronie praw Jego sułtań- wystąpienia w charakterze asesorów w są- 
skiej Mości, który jest nieodpowiedzialnym. | dach i do przedkładania decyzyi lordowi nad- 


e” OE 


komisarzowi w ciężkich sprawach krymina - 
nych. W mniej ważnych wypadkach są u- 
poważnieni do sumarycznego wydawania 
wyroków. W wszystkich wypadkach muszą 
czuwać nad tem, aby władze tureckie speł- 
niały ich postanowienia i aby każdy wydany 
przez nich wyrok był wykonywaby w spo- 
sób sprawiedliwy i odpowiedni. Nadto będzie 
ich obowiązkiem zdać o ile możności jak 
najprędzej sprawę z geograficznych i ekono- 
mieznych stosunków wyspy, donieść rządowi, 
jak wielkie podatki i w jaki sposób może 
płacić wyspa, dalej o dowozie i wywozie, o 
stanie portów, o gruntowych posiadłościach 
sułtana, o korporacyach religijnych, o stosun- 
kach sanitarnych, o charakterze i sposobie 
zarobkowania krajowców i t. d. Wspomnia- 
ny korespondent donosi także, że z 400 żoł- 
nierzy tureckich, których „Anglicy zastali na 
wyspie, znajdowała się większa część w naj- 
okropniejszym stanie i że dla uratowania ich 
od śmierci głodowej musiał im lord John 
Hay po swem wylądowaniu wypłacić z kasy 
angielskiej małą sumkę pieniędzy, których 
ci biedni ludzie nie widzieli zapewne od 
dość dawnego czasu. Są to silne, dobro- 
duszne chłopy, którzy pod kierownictwem 
angielskiem będą mogli z korzyścią sprawo- 
wać służbę policyjną. Tak w tej jak i w 
innych sprawach administracyjnych lord nad- 
komisarz znosić się będzie z urzędem zagra- 
niczym , gdyż pozostawienie sułtanowi 
zwierzchniej władzy wymagało, aby sprawy 
cypryjskie zostały oddane ministerstwu spraw 
zewnętrznych a nie urzędowi kolonialnemu. 
Lordowi Salisbury ' emu poruczono naczelne kie- 
rowniectwo cypryjskiego oddziału. Jak się z 
powyższych zarządzeń pokazuje. rząd angie|- 
ski zamyśla mahometańską ludność wyspy 
otoczyć wszelką pieczą, ale z drugiej strony 
nie zapomina także o bardzo zubożałej kato- 
lickiej ludności tej wyspy, Zwłaszcza od 
chwili, gdy kardynał Hovard w imieniu pa- 
pieża udał się za pośrednictwem księcia Nor- 
folk i lord Denbigh do rządu Z prośbą, aby 
wspierał misyonaryuszy, którzy niebawem ma- 
ją się udać na wyspę. Pierwsi misyonarusze 
mają być wybrani z pomiędzy kapłanów. 
których wypędzili Rossyanie z tureckich pro- 
wineyj a którzy znają język krajowy. Jak 
słychać, mają oni w miejsce obrządku syryj- 
sko- maronickiego zaprowadzić łaciński. 


(Z parlamentu angielskiego). 


Na posiedzeniu lzby niższej parlamen- 
tu angielskiego w d. 8 b. m. zapowiedział 
Dilke na przyszły poniedziałek interpelacyę 
do kanelerza w sprawie rzekomego posuwa- 
nia się Rossyan do Afghanistanu. Interpela- 
cyę tę zamierza mowca wystosować na wy- 
padek, gdyby jej nie wystosował dep. Denai- 
son w ciągu bieżącego tygodnia. 

Przystępując do porządku dziennego, 
zastanawia się Izba nad zachowaniem się posła 
irlandzkiego O'Gormana w dnin poprzednim. 
Na wniosek O'Sullivana powołano majora O’ 
Gormana do sali obrad, ażeby się wytłuma- 
czył. Po chwili zjawił się major w towarzy- 
stwie Serjeant-at-Arms, wyraził głęboki 
swój żal z powodu wczorajszego zajścia i od- 
wołał wszystko. Kanclerz oświadczył, że jest 
zupełnie zadowolony z odwołania i cofnął 
swój wniosek postawiony na poprzedniem po- 
siedzeniu. Tym sposobem została ta spra- 
wa załatwioną. 

Następnie przystąpiła Izba do obrad 
nad dodatkowym kredytem dla armii w wy- 
sokości 1,845.000 funt. szterl. 

Hayter, liberalny depurowavy z Bath, 
proponował zniżenie tej kwoty o 25.000 fnt. 
szterl. t. j. o sumę, jaka jest potrzebną na 
zbudowanie barak dla wojsk indyjskich na 
Cyprze. Mowca powstaje gwałtownie przeciw 
sprowadzeniu wojsk indyjskich do Europy. 

Markiz Hartington popiera ten 
wniosek, i wyraża zdziwienie, że rząd nie 
dał dotychezas oświadczenia, co się dzieje na 
Cyprze i co się tam dziać będzie? Mowca 


a 


miotach rozwiniętych w zdrowej okolicy nie- : 


daleko Larnaki. Według najnowszych donie- 
sień, nie było pomiędzy wojskiem ani jedne- 
go wypadku Śmierci a mimo niesłychanych 
upałów nie panują żadne choroby nagmin- 
nie. Wojska indyjskie powrócą najdalej za 
5 tygodni do ojczyzny. Wysłano je na Cypr 
bo obecność ich na Malcie była juź zbyte- 
czną i ponieważ uznano za rzecz stosowną 
wysłać znaczniejszą siłę zbrojną na Cypr, 
zmiana bowiem rządu jest częstokroć połą- 
czoną z zaburzeniatnai. Rząd nie uważa Cy- 
pru za fortecę; wyspa ta jest do tego zanad- 
to wielką. Dla tego też nie będzie tam po- 
trzeba utrzymywać większej załogi; do utrzy- 
mania porządku wystarczą dwa bataliony 
piechoty i jedna baterya dział. Mowca spo- 
dziewa się wkrótce otrzymać dokładre rela- 
cye ztamtąd; dotychczasowe sprawozdania są 
jeszeze niedokładne. 

Z powodu tego oświadczenia wywiązała 
się długa dyskusya, w której brało udział 
dziesięciu członków Izby. 

W szczegółowej odpowiedzi na rozma- 
ite zapytania tych mowców, nadmienił kan- 
elerz, że rządowi w chwili zawierania ukła- 
du z Turcyą w kwestyi obrony tureckich po- 
siadłości w Azyi, chodziło głównie o naby- 
cie pozycyi, któraby pomieściła w sobie wię- 
cej cokolwiek wojska, niż mała Malta. Nikt 
nie miał zamiaru robić z Cypru pozycji stra- 
tegicznej, ale będą tam ustanowione miejsca, 
w których w razie potrzeby skoneentrują się 
wojska. Na wiele pytań da się odpowiedzieć 
dopiero po zasiągnięciu bliższych informacyj. 
Objęliśmy Cypr wśród niezwykłych okoliczno- 
ści. Na każdym kroku musimy liczyć się z zapa- 
trywaniami i uczuciami Perty, Kwestya, w jaki 
sposób ma być administrowarą ta wyspa, 


jest tak ważną, że niepodobna rozwiązać jej 


przez noc. Sprawę tę należy zbadać dokła- 
dnie i zastanowić się nad nią. Dochody z 
wyspy wpłyną do skarbu po strąceniu małej 
sumy, t. j. nadwyżki dochodów z ostatnich 
pięciu lat. Najpraktyczniej byłoby składać 
dochody do skarbu państwowego i zaprowa- 
dzić na Cyprze system podziału dochodów 
na cele lokalne. Wszystkie wydatki cechy 
czysta angielskiej a nie lokalnej, musiałby 
oznaczyć parlament, a gdyby dochody wyspy 
uie wystarczały na pokrycie kosztów admi- 
nistracyi, państwo musiałoby przyjść z po- 
mocą. Departament, który ma czuwać nad 
administracyą wyspy, jest rzeczą bardzo 
ważną. Okupacyą kierował urząd spraw za- 
granicznych; administracyą nie może zająć 
się ministerstwo kolonij, gdyż ta wyspa nie 
jest własnością angielską. Na razie zajmuje 
się tą sprawą urząd spraw zagranicznych. 

Childers mniema, że administracyą 
Cypru nie powinno zajmować się minister- 
stwo spraw zagranicznych. Mowca protestuje 
także przeciw zamiarom rządu usunięcia za- 
rządu skarbowego na wyspie z pod kontroli 
parlamentu angielskiego. 

Hubbard uważa to za wielkie nie- 
szczęście, że Anglia związała się z państwem, 
które musi runąć. 

Lowe mniema, że ministerstwo dla 
kolonij jest jedynym departamentem, który 
może rządzić nowym nabytkiem. Izba przyj- 
muje w końcu kredyt dodatkowy bez głoso- 
wania. 


(Hobart basza o Matej Azyi.) 


W liscie wystosowanym do Times wy- 
stępuje Hobart basza przeciw twierdzeniom, 
jakie w ostatnich czasach pojawiły się w 
parlamencie angielskim z powodu konwencji 
zawartej między Anglią i Turecyą, jakoby 
zaprowadzenie lepszych rządów w mało- 
azyatyckich prowincyach tureckich, tudzież 
rozwój ekonomiczny tych prowincyj były 
rzeczą niemożliwą. „Mogę tyle tylko powie- 
dzieć — pisze Hobart — że lud turecki pra- 


gnie postępu i gorąco pożąda zupełnej zmia- i 


ny systemu rządowego. Turkami łatwo rzą- 
dzić, a gdyby tylko przedstawiono im jasno, 
że mogą liczyć na sprawiedliwość i uczeiwość, 


dla pewnej kompanii. która chciała w Stam- 
bule założyć dok harzdlowv, a pomimo, że 
ta sprawa była jedna z iujżywotniejszych dla 
stolicy, nie udzielono koneesyi z powodu 
jawnej opozycyi rossyjskiego ambasadora“. 


KRÓNIKA 


$$ Ruch telegraficzny. W lipcu, 
bież. roku nadano w Galieyi depesz: 43.241 ` 


sztuk. mianowicie 286 rządowych, 579 służbo- 
wych i 42.876 prywatnych. W liczbie telegra- 
mów prywatnych znajduje się 16.877 tak zwa- 
nych awizów. Przybyło depesz 49.935 sztuk. a 
to 387 rządowych, 5848 służbowych i 43.755 
prywatnych. Liczba depesz przetelegrafowanych 
wynosi 138.785 sztuk. Ogólna liczba telegra- 
mów wynosi zatem: 43.241--49.9385-1138.785 


czyli razem 231.961 sztuk. Za depesze nadane ' 


wpłynęło 24.758 zł. w. a. brutto 


* Kradzieże. Dnia 12 b. m. przy- 
aresztowały organa policyjne Fedka Zacharka, 
który usiłował sprzedać miedziany rądel pra- 


wdopodobnie skradziony. Dzisiejszej nocy are- | 


skari ugodzony śmiertelnie kulą, wkrótce za- 
kończył życie. Podejrzenie padło natychmiast 
na jego własnego 24 letniego syna, Iraklesa 
Keskari, który w jak najgorszych zostawał z 
ojeem stosunkach i nie mieszkał w domu ro- 
dziców. Jakoż kiedy na drugi dzień rano poli- 
cya aresztować go chciała w jednym z hote- 
slów w Dreznie, dokąd w nocy przyjechał, Ira- 
i kles Keskeri usiłował się zastrzelić, zranił się 
jednak tylko lekko, poczem odwieziono go do 
Lipska, 

— © strasznym wybuchu w 
rossyjskich składach amunicyi w Frateszti po- 
daje korespondent D. Ztg. z Bukaresztu nastę- 
pujące szczegóły: Znaczniejszu liczba żołnierzy 
rossyjskich zatrudniona była przenoszeniem 
skrzyń dynamitowych z magazynu do wagonów, 
lecz żaden z nich nie wiedział, co skrzynie te 
zawieraja. Nie zachowano więc należytej ostro- 
żności, rzucano skrzyniami jak zwykłymi pa- 
. kunkami, aż nagle rozległ się huk straszliwy i 
wszystko wokoło jak sen znikło. Pięćdziesię= 
ciu żołnierzy zginęło na miejscu, 35 poniosło 


ciężkie uszkodzenia. Sześć wagonów zostało 
į zdruzgotanych na kawałki, a magazyn zgo- 
' rzał. 


— ©kropny wypadek zdarzył 


sztowano znanego „ złodzieja Teofila P. poszuki- sję, jak donosi telegram z Nowego Jorku, dnia 
wanego za kradzież. Tejże nocy aresztowały 7 b. m. w pobliżu stacyi Steubenvill, w Sta- 
organa policyjne za kradzież poszukiwanego Ga- | nie Ohio. Wpadły na siebie dwa pociągi oso- 


bryela Dicka, indywiduum wielokrotnie już no- 


towane. Ze strychu domu pod L 9607/, skra- ; 


dziono sześć koszul męskich, spodnicę i ręcznik. 


Sprawca skradł poprzednio gdzieindziej drabinę, 
którą dostał się na strych. i 


* Za dręczenie zwierząt ukarała 


c. k. dyrekcya policyi 24 godzinnym aresztem ' 
Markusa Silbersteina woźnicę a trzydniowym ` 
aresztem Jędrzeja Turkę, parobka rakarskiego. 

* Parasol bronzowy, znaleziony ` 
wczoraj na ulicy Jagiellońskiej, złożono w poli- * 
cyi. Złożono także chustkę dużą z kolorowemi ` 


kratkami na tle czarnem. 
* Kartkę zastawniczą nr. 29710 


„bowe, przyczem 12 osób utraciło życie. 

— Pożar zniszczył dnia 11 b. m. w 
i Frankfurcie nad Menem gmach gościnny w 
(parku zwanym ogrodem palmowym. Cieplar- 
;nię, w której pielęgnowane są palmy, urato- 
| wano. 

— Pożar w wagonie. Z Sessany, 
stacyl drogi żelaznej Cisańskiej, donosi - tele- 
gram: W pociągu towarowym nr. 124 podczas 
jazdy zapalił się wagon, zawierający dziewięć 
beczek spirytusu. Pociąg musiał na przestrzeni 
pomiędzy stacyami Divacea a Sessana stanąć, 
la służba z narażeniem się zdołała odczepić pa- 
lący się wagon i tym sposobem uratowała są- 


galicyjskiego zakładu zastawniczego i kredyte- siednie, które zawierały także spirytus. Odeze- 
wego opiewającą na zegarek i pierścień znale- piony i zizolowany wagon zgorzał aż do swego 
zioną dnia dzisiejszego w ulicy Halickiej, zło- | szkeletu żelaznego. Osie jego od ognia pękały. 
żono w polieyi. Nawet tor żelazny tak ucierpiał od płomieni, 
f Zmarli w ostatniah dniach: w ' że przez dluższy czas zawieszony musiał być 
Gradcu członek Izby panów Rady państwa, , ruch pociągów w tem miejscu. 
hr. Józef Kotulińsky; w Woodviller Hall pod ; Banda podpałaczy od pe- 
Dowrem wdowa po znakomitym dyplomacie i: wnego czasu puszcza z dymem wsi w okolicy 
pisarzu angielskim, pani Bulwer, córka lorda Crossen i Rothenburga w Niemczech. W tych 
GCowleya; w Paryżu nagłą Śmiercią jeden z, dniach pożar przez tę bandę wzniecony zni- 
pierwszych przemysłowców  austryackich D. | szczył we wsi Natko 200 budynków. Przedtem 
Economo z Tryestu. | już złoczyńcy podkładali ogień we wsiach Blum- 
Zmarły kardynał sekretarz berg i Linde, a w tej ostatniej zginęło dwoje 
stanu Franchi nie pozostawił testamentu, ma- , dzieci w podpalonym domu. Dotychczas schwy- 
jątek jego zatem przejdzie na brata jego, nota- tano tylko jednego członka zbrodniczej bandy. 
ryusza rzymskiego Curzio Franchi, tudzież na |; — W starożytnej Niniwie roz- 
pięciu siostrzeńców. Ruchomy i nieruchomy | poezną wkrótce archeologowie angielscy na 
majątek kardynała Franchi przynosił 50.000 ; powo poszukiwania pod kierownictwem p. Ras- 
lirów rocznej renty; oprócz tego pozostały po! sam, znanego assyrologa. Rząd angielski prze- 


Kardynale cenne zbiory sztuki. 


— Pomnik króla Wiktora Ema- | 


nuela, mający stanąć w Turynie, będzie nad- 
zwyczaj wspaniały. Gmina turyńska przezna- 
czyła na ten cel ogromną sumę, do której król 
Humbert dołożył z prywatnej swej szkatuły 
milion lirów. Komitet pomnika w tych dniach 
już ogłosił konkurs na plany i modele, w któ- 
rym jednak tylko włoscy rzeźbiarze mogą brać 
udział, Nagroda za najlepszy projekt wynosi 
6.000 lirów. 

— Wyprawa naukowa. Londyń- 
skie dzienniki donoszą, że znany z badań dna 
morskiego kapitan Nares wkrótee na statku 

| swym Alerte przedsięweźmie nową wyprawę 
naukową do cieśniny Maghellańskiej. Na tym 
samym okręcie odbyli przed dwoma laty an- 
gielscy uczeni pod dowództwem kapitana Nares 
wyprawę do bieguna północnego. 

— Milka dzielnie Berlina w 
zeszły czwartek po południu zostało nawiedzo- 

' nych powodzią w skutek nawalnej ulewy, pod- 
czas gdy w innych dzielnicach deszcz zaledwie 


U 


, pokropił, a na niektórych ulicach wcale nawet 


| nie padał. Powódź zalała zwłaszcza plac Ale- 


! znaczył na ten cel ćwierć miliona złr. 


) — Jaki olbrzymi ruch panuje 
„W Londynie, świadczą same cyfry statystyki 
tamtejszych dróg żelaznych. I tak w niedzielę 
id. 4 b. m. w ciągu jednej doby wyjechało na 
| wieś z dworców Great Western 62.000 osób, 
`a jednocześnie z dworca South-Western 50.000, 
z innych zaś 25.000 osób. W pałacach Kry- 
 ształowym i Aleksandry było dnia tego 45.000, 
"w ogrodach of Kew 57.000 osób. 
— Wiele mówiące nazwisko 
nosi niewątpliwie pewien właściciel dóbr z Prus, 
; który, jak wykazuje lista przyjezdnych w dzien- 
nikach wiedeńskieh, przed kilkoma dniami przy- 
był do Wiednia. Nazwisko to brzmi: Todt- 
schlagenteufel (co w języku polskim, jeżeli 
„przekład jest tu w ogóle możliwym, znaczyłoby : 
` „zabij na śmierć dyabła*). 
— Gmina mormońska w Utah 
i nad jeziorem Słonem w ostatnich czasach po- 
| większona została o 224 indywiduów, przyby- 
łych z Europy, mianowicie z Szwajcaryi, Nie- 
miec i Anglii. Zarekrutować umiał tych ludzi 
dla zastępów „proroka. * niejaki Teodor Briindli, 
* Szwajcar rodem, który w roku 1872 przybywszy 


nie może pojąć, poco właściwie wysłano na 
tę wyspę lak wiele wojska? Zamiast wysłać 
na załogę 2000 ludzi, wysłano tam armię 
złożoną z 8000 ludzi należących do rozma- 
itej broni. Po co? Czy może na tej wyspie, 
albo też w stosunkach Anglii do mocarstw 


R e aki i kilka przylegających doń ulic, ' do Utah wkrótce zajął wybitne stanowisko po- 
gdzie woda stała na chodnikach przez pół go- między Mormonami i przez Brigbama Jounga 
dziny i uszkodziła komunikacyę telegraficzną. — ; wyprawiony został jako missyonarz mormonizmu 
Podobnie d. 5 b. m. północne dzielnice Lon- qo Europy. Brändli, powróciwszy teraz z Europy, 
dynu spustoszone zostały gradem i ulewą, wyraził się wobec pewnego dziennikarza ame- 
podczas gdy w południowych słyszano tylko rykańskiego, że w „starym świecie" znajduje 


że ustaną raz na zawsze intrygi zewnętrznę, 
ludność postarałaby się niezawodnie sama o | 
obalenie prastarego, zgubnego dla nich syste- | 
mu. Ale, powiadają niektórzy, dla czegoż w 
przeciągu ostatnich 20 lat postąpili Turcy | 
tak mało na drodze postępu? Dla tego 


zagranicznych zachodzą takie okoliezności , 
któreby usprawiedliwiały wysłanie tak licznej 
załogi? Jeżeli tak nie jest, po cóż wydawać 
tak wiele pieniędzy? Jeszcze gorzej przedsta- 
wia się ta sprawa, jeżeli zważymy, że wy- 
słano tak liczny zastęp ludzi na wyspę. na 
której nie ma pomieszkań i na której klimat 
jest niezdrowy. Utrzymują niektórzy, że woj- 
ska indyjskie mają powrócić do swej ojczy- 
zny; jeżeli tak jest istotnie, to pocóż wysy- 
łać je na Cypr? 

Minister wojny, pułkownik Stanley 
odpowiada, że rząd jest bardzo niedokładnie 
poinformowany o stosunkach panujących na 
Cyprze ale stara się o uzupełnienie swych 
informacyj. Gdy zajęcie Cypru było rzeczą 
postanowioną, zamianowanu generała Garnet 
Wolseleya administratorem tej wyspy. Koszta 
sztabu, który miał towarzyszyć generałowi, 
zostały obliczone na 10.000 funt. szterl. Wol- 
seley jest cywilnym i wojskowym guberna- 


prostu, że przeszkadzał temu wróg odwieczny ! 
Ile razy chciano zaprowadzić jakąś reformę, 
albo instytucyę postępową, wmięszała się 
natychmiest znana ręka, która przeszkodziła 
wykonaniu zamiaru. Jest to faktem udowo- 
dnionym, że ci (a liczba ich jest legion), 
którzy od dawna starali się otrzymać kon- 
cesję na zaprowadzenie instytucyj dążących 
do rozwoju ekonomicznego w małej Azyi, 
zostali odprawieni z kwitkiem w skutek po- 
tężnych intryg. Wszakże zaprowadzenie rzą- 
dów parlamentarnych w Turcyi stało się 
niemal powodem wojny z Rossyą. Pan Scott 
Russel, w towarzystwie potężnej spółki finan - 
sowej, chciał urzeczywistnić olbrzymi i rozu- 
mny projekt rozwoju źródeł bogactwa Małej 
Azji, ale wmięszał się natychmiast ów nie- 
przebłagany wróg, i sparaliżował wykonanie 
tego projektu. Sir Henry Elliot, były amba- 
sador angielski w Stambule, może poświad- 


torem. Wojsko zostało pomieszezone w ma- czyć, że przez trzy lata starał się o koncesyę 
Gazeta Lwowska z dnia 13 sierpnia 1878. 


po | 


: grzmoty. Tysiące szyb zdruzgotał grad wielko- 
|ści orzechów, a woda uszkodziła wiele starych 


j domów i zniszczyła zapasy W piwnicach. 


Na bankiecie w tych dniach danym przez mie- 
' gzczaństwo londyńskie dla lordów Salisburyego 
i Beaconsfielda, jako nowomianowanych obywa- 


i teli honorowych miasta Londynu, syndyk miej- | 


"ski z dumą podniósł w swem przemówieniu 
że lord Beaconsfield jest wnukiem kupca z City. 
Otóż jeden z członków giełdy londyńskiej w 
skutek tego w dzienniku Times reklamuje 
dziada premiera angielskiego dla tejże giełdy, 
dowodząc, iż był on jednym z jej założycieli. 

— © strasznej zbrodni donoszą 


, się wielu Mormonów z przekonania, którym po- 
| trzeba tylko dostarczyć środków na 
Í chętnie przesiedlą się do Utah. 

— Przodkowie Beaconsfielda. | 


podróż, a 


— Zajmujący odezyt. Najnow- 


Szym humbugiem amerykańskim jest następują= 


„e doniesienie jednego z dzienników nowojer- 
i skich: „Pewna ekscentryczna mózgownicą w 
(mieście Capron, Stanie Illinois, nazwiskiem G. 
| W. Burleigh, człowiek wykształcony lecz znie- 
chęcony do życia, niedawno zapowiedział odczyt, 
(w nader zajmującym przedmiocie, z tą uwagą, 
że prelegent poda szanownemu audytoryum 
rzadką sposobność rozkoszowania się widokiem 
i przejścia człowieka ze stanu doczesnego do 
. wieczności —— w oezach słuchaczy bowiem za- 


dzienniki lipskie. Kupiec grecki Soter Keskari. ! strzeli się z końcem prelekcyi. Wstęp kosztował 
od wielu lat osiadły w Lipsku, dnia 7 b. m. dolara od osoby, a dochód przeznaczony był 
wieczór zamordowany został w chwili, kiedy na opędzenie kosztów pogrzebu prelegenta, oraz 
wysiadł przed swem mieszkaniem z powozn. na sprawienie dzieł Huxleya i Darwina dla 
Woźnica słyszał wystrzały i wołania o pomoc, : biblioteki miasta, Dnia 28 lipca wieczorem 
lecz w zmroku nie mógł widzieć mordercy. Ke- odbyła się w rzeczy samej ta zajmująca prele- 
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m 


keya według ogłoszonego programu. Odezyt z0- 
jął w wysokim stopniu uwagę licznie zgroma= 
dzonych słuchaczy i zakończony został wystrza- 
łem rewolwerowym, który istotnie przeniósł 
prelegenta ze stanu doczesnego do wieczności. 
Burleigh, nim mu przyjaciele jego zdołali prze- 
szkodzić, zastrzelił się i nieżywy padł w ich 
objęcia”. 


KOSPODARĘTWO 1 HANDEL 


Nafta i okowita. 


|-| Wiedeń, 11 sierpnia. (Korcspond 
Gag. Iw.) Przy bardzo ożywionym ustawi- 
cznie rucha handlowym możemy donieść na- 


reszcie o pewnem polepszeniu cen, które, | 


lubo szczupłe jeszcze, zdaje się jednak po- 
siadać warunki trwałości. A 

Wedle ostatniego sprawozdania naszego 
z Nowego Jorku wywóz z wszystkich por- 


tów Unii od nowego roku do dnia 23 lipea | 


wynosił : 
w roku 1878 galon 149.360.999 
= 1877 „ 176,310.798 
1876 119,057.392 
1875 116,275.431 
1874 129,288.108 


Z samego portu nowojorskiego wy- 


więziono do dnia 23 lipca r. b. 100,356.155 | 


galon (w roku zeszłym 126,017.751 galon); 
w tygodniu zaś od dnia 16 do dnia 28 lipca 
4,392.227 galon, z których na porty eu- 
ropejskie przypadło 3,687.354 galon, mia- 
nowicie 38,276.887 galon towaru rafinowane- 


o (do Królewca, Gdańska i Szczecina 
561.036. do Hamburga 542.355, do Ant- 
werpii 574.195. do Rotterdamu 184.966), 


a 410.467 galon towaru surowego (do Mar- 
sylii, Duakierki i Hawru). 

Notujemy : 

w Wiedniu za 50 kilo metio z beczką 
z dworca z cłem: dnia 4 sierpnia zł. 9.80, dnia 
11 sierpnia zł. 9.80; 

W Tryeście za 100 kilo netto z beczką 
bez cła: dnia 3 sierpnia zł. 14.25, dnia 11 
sierpnia zł. 14.75; 

w Bremie za 50 kilo netto z beczką: 
dnia 3 sierpnia mrk. 10.50; dnia 10 sierpnia 
mrk 10.75; 

w Hamburgu za 50 kilo metto z becz- 
ką: dnia 3 sierpnia mrk. 10.60, dnia 10 sierp- 
nia mrk. 10.90; 

w Now. Jorku za galonę (2., kilo, 8., 
litra): dnia 3 sierpnia 107/,, dnia 10 sierp- 
nia 10*/, ct. pap. 

W handlu okowitą na naszem tar- 
gowisku transakcye trzymały się przez wały 
tydzień w granicach bardzo skromnych; po- 
nieważ jednak i podaż towaru była bardzo 
szczupła, przeto vena utrzymała się w zupeł- 
ności. Zresztą na ceny po targowiskach au- 
stro-węgierskich powinna niezadługo wy- 
wrzeć wpływ nowa ustawa o opodatkowsniu 
okowity, która nakłada podatek wyższy, a 
wchodzi w życie z dniem 1 września r. b. 
Na targowiskach niemieckich w pierwszych 
dniach tygodnia ceny doznały dość znacznej 
zniżki, z której jednak na nowo się podnio- 
sły, tak, że niewielka już jest rożnica mię- 
dzy sobotą wczorajszą a sobotą tygodnis po- 
przedniego. Paryż z nisznaczną flukiuacyą 
postępuje wciąż w kierunku zwyżkow ym. 

Notujemy porównawczo : 

Wiedeń 3 sierpnia 38.25, 1Osierpnia 38.25 zł. 


Peszt „31.25-31.75 „ .31.25-81.75, 
Wrocław n » 54.80 „ „54.70 mrk 
Szczecin p n Dron 
Berlin » s BUGU A r BW t 
Paryż s 61.25 = ie 62 frk. 


Wiedeń. 12 sierpnia. (Tel. Ga- 
zety Lwowskiej.) Na dzisiejszy targ by- 
dła rogatego w St.-Marx spędzono 
razem 2241 sztuk; między niemi 697 
galicyjskich, 1421 węgierskich i 
125 niemieckich. Na środę zapowie- 
dziano 1171 wołów z kontumacyi. 
Ruch był ożywiony, ceny poprawiły 
się. Płacono: za opasowe woły gali- 
cyjskie 56—59'50 zł., za woły ga- 
licyjskie z pastwiska 53—54 zł., za 
opasowe woły węgierskie 55—59 zł., 
za woły węgierskie z pastwiska 54.50 
do 55 zł., za niemieckie woły opaso- 
we 57—59 zł, za krowy 52—55 zł., 
za byki 51—53 zł., za bawoły 42 do 
48 zł. od 100 kilo. 
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OSTATNIA POCZTA 
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Wiener Ztg. wydała wezoraj nadzwy- 
czajny numer z następującym biuletynem : 
„Komendant XIII korpusu armii generał 


(broni br. PhiŃppovieh donosi z Zepce 8 b. 
m. o świetnem zwycięstwie, które nasze dziel- 
| ne wojska odniosły Y b. m. między Magla- 
jem a Zepce nad znacznemi siłami powstań- 
| ców. Raport tak opiewa: „Wezorajszy dzień 
| był prawdziwie piękny dla naszego oręża. W 
marszu z Maglaj na Zepce, który zarządzi- 
łem w trzech kolumnach wysyłając prawe 
skrzydło z Caglovici na Lubetrovic, Nowiszer 
i Poniewo, główną kolumnę gościńcem a le- 
we skrzydło lewym brzegiem Bosny na Bran- 
|kowie i Zrmica-Vrh, natrafiłem zaraz po 12 
godzinie w południe na nieprzyjaciela zajmu- 
jącego pozycye Poniewo-Brankowie. 

Posuwanie się ku tej silnej pozycji po- 
łączone było z niewymownemi trudnościami 
iz powodu terenu stromego i gęstemi zaro- 
I ślami pokrytego. Wszystkie trudności jednak 
zostały pokonane energią oficerów, wytrwa- 
łością i dobrą wolą żołnierzy, wreszcie wale- 
cznością wszystkich wojsk. i 

O godzinie 4 po południu nieprzyjaciel 
wyrzucony został z pierwszej pozycji Z wiel- 
kiemi stratami i usadowił się na jeszcze sil- 
niejszej pozycyi Zepacko-Brd i Zimica-Vrh. 
Jeżeli posuwanie się ku pierwszej pozycy! 
było trudne, to teraz trudności wystąpiły w 
jeszcze wyższym stopniu. pon 

Jednak „w skutek koneentrycznej i Zna- 

komitej operacyi wszystkich trzech kolumn 
nieprzyjaciel po zaciętej obronie odrzucony 
został o godzinie 6%: wieczorem ku Zepezom 
i poniósł ogromne straty w żołnierzach, bro- 
ini i amunicyi. 
Batalion anatolskich redyfów, który Z 
i Serajewa przybył z powstańcami, został przez 
| kompanie kapitanów Schmidt i Brasseur Z 
26 batalionu strzeleów otoczony i do złożenia 
broni zmuszony. Sztabowego oficera tureckie- 
go, 6 kapitanów, 11 oficerów i 360 żołnierzy 
i tego batalionu redyfów kazałem odprowadzić 
do Maglaju do tamtejszej cytadeli. 

Gdyby nie nizki stan Bosny pod Zep- 
czami, kilka tysięcy powstańców byłoby Się 
dostało do niewoli. Brnąc przez wodę wię- 
ksza część powstańców zdołała w bezładnej 
ucieczce ujsć niewoli. l 

Według zgodnych zeznań jeńców, kat- 
makama i medźlisów w Ziepezach, wynosiła licz- 
ba nieprzyjaciela w dniu wczorajszym prze- 
szło 6000 ludzi, którzy mieli 4 działa, Su- 
kus z Serajewa, składający się z dwóch ba- 
talionów redyfów, przybył wczas i w pełnej 
liczbie, a jeden z tych batalionów umkuął 
niestety w ciągu walki wczorajszej. Miesz- 
kańcy Maglaju, Zepców i Zenicy, tudzież cała 
ludneść muzułmańska z Doboju i okolicy, 
brała udział w walce wczorajszej; przekona- 
no się o tem, wszystkie bowiem wsie zamie- 
szkane przez ludność muzułmańską, były o- 
puszezone. Straty po naszej stronie nie mo- 
gly dotychc”as dokładnie być zbadane; skon- 
i statowano tylko, że poległo 6 żołnierzy, po- 
między nimi porucznik Kubin z rezerwy 47 
[Paika piechoty, i że jest około 50 rannych. 
I Nad wszelki wyraz Świetne były męz= 
| two i waleczność, głównie zaś wytrwałość 
wszystkich walecznych wojsk pierwszej i 
trzeciej brygady górskiej, z 6 dywizyi. Naj- 
większe trudności w pokonanin przeszkód, 
| jakie stawiała sama przyrodą w górzystych 
(okolicach, wśród ciągłej walki, nastręczały 
į się rezerwom 47 i 7 pułku piechoty. Bardzo 
om był także 27 batalion strzelców. 
| Olbrzymie trudności w dowozie wiktuałów 
na jedynej, w bardzo złym stanie znajdującej 
się drodze, niezbędna potrzeba naprawy mo- 
stów poprzerywanych powodzią, zmusiły ko- 
| mecdanta do dania wojskom jednego dnia 
wypoczynku. 

VII dywizya wojsk telegrafowała do 
| naczelnej komendy, że dnia 5 sierpnia, mię- 
dzy Han Rogelie a Varkar-Vakuf nastąpiło 
starcie między naszem wojskiem a powslań- 
cami, liczącymi około 1000 ludzi a dowo- 
| dzonymi przez bejów. Po żywej walce rzu- 
į cono powstańców w kierunku miasteczka Jaj- 
Í ce. Strata nasza wynosiła w tej walce kilku 
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nie jest 


wych zawikłań w niezbyt długim cza- 
sie. Już opór, na jaki napotyka Austrya 
w Bośnii, zdaje się zapowiadać nowe nie- 
szczęście. Panslawistyczne warcholy żuczy- 
nają już skowzczeć jak puszczyki. Zauważano 
także, że Standard oświadczył wczoraj bar- 
dzo ostro i stanowczo, iż w razie wojny 
Rossyi z Austryą stanie Anglia po stronie 
Austrgi. Przyjaciele Rossyi cieszą się trudno- 
$ciami. jakie spotyka Austrya w  Bośnii. 
W czasie, gdy na wszystkie strony Świata 
głoszono o okrucieństwach tureckich, wzy- 
wała ta partya wszelkinmi sposobami Au- 
stryę do obsadzenia półnoeno-zachodniej czę- 
ści półwyspu bałkańskiego, aby ją tym spo- 
sobem uczynić spólniezką podziału Turcyi. 
Gdy gabinet wiedeński nie eheiał spełnić 
tych życzeń, lecz zdawał się popierać polity- 
kę rządu angielskiego, wtedy odgrażał się 
Gladstone, że wyciągnie na wierzch „wszy- 
stkie stare grzechy Austryi.* Gdy kongres 
uchwalił okupacyę Bośnii, uśmiechano się 
w obozie russofilskim, jak gdyby wiedziano, 
eo to znaczy. Gladstone zacierał nawet ręce 
a radości. Teraz, partya russofilska nieposia- 
da się z radości z powodu mnzułmańsko- 
bośniacko - serbskiego zamętu. Tymczasem 
Gladstone wyjechał z Londynu.“ 
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TELEGRANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Wiedeń, 12 sierpnia. (Depe- 
sza urzędowe.) Irzynasty korpus 
donosi z głównej kwatery w Zep- 
czach d. 10 sierpnia: Powstańcy, 
którzy ratowali się ucieczką po klęsce 
pod Zepczami, opuścili Vranduk i Ze- 
nicę i uciekają do Serajewa. Dziś 


rano o godzinie 5 generał-major Muel-| 


ler wysłany został z 6 batalionami 
i 8 działami górskiemi przez Popra- 
dnieę, Zelezno, Bolje, Golubinie aż na 
zachód Rystrye, aby jutro wcześnie 
przez Doglad ujął lewe skrzydło nie- 
przyjacielskie i odciął mu ile możno- 
ści odwrót. 

Główna kolumna wyruszyła z Ze- 
pezów o godzinie 8*/, rano. Już wczo- 
raj po południu przeprawiono pod 
Zepczami 3 bataliony i jedną bateryę 
górską na prawy brzeg Bosny, aby 
dotrzeć aż do wyżyn Orośnicy i Ne- 
mili, tam przenocować, a nazajutrz 
dnia 11 osadzić się na wyżynie Ve- 
per, zkąd według zapewnień chrze- 
Ściańskich mieszkańców doskonale da 
się rozpocząć ogień na zamek Vran- 
duk. Już wszakże w połowie drogi 
donieśli chrześcianie z Vranduka, że 
powstańcy cofnęli się przełęczami do 
Serajewa. Zgłosił się także turecki 
kapitan generalnego sztabu, 
który wrzekomo miał być zmuszony 
do komendy nad powstańcami w po- 
tyczce pcd Zepczami. Kapitan ten po- 
daje liczbę powstańców w walce pod 
Zepczami na 6 — 10.000 ludzi i po- 
twierdza, że powstańcy uciekli kn Se- 
rajewu. mniema jednak, że inny od- 
dział idzie z Serajewa, aby nam za: 
stąpić drogę pod Busovaca, co jednak 


i jest wątpliwą rzeczą. 


Siódma dywizya spotkała 8 


(zabitych i około 20 rannych. Pomiędzy ran- | sierpnia o godzinę drogi na północny 


i . 
i choty. Wojska nasze zdobyły jeden sztandar 
|i zadały Turkom znaczne straty.“ 


Londyński korespoudont augsburskiej 
Allgemeine Zewdung pisze pod d. 8 sierpnia: 
| pewnych, zazwyczaj dobrze 1 wcześnie 
poinformowanych kołach utrzymuje się upor- 
czywie wiadomość, że oprócz angielsko-ture- 
ekiego przymierza, istnieje jeszcze trzymany 
dotąd w tajemniey układ, który się 


odnosi do Austro-Węgier a pośrednio ; kilkunastu 


do Francyij. Układ teu ma poniekąd za- 
stąpić osobny traktat trzech mocarstw z ro- 
ku 1856. Twierdzą lakże stanowczo, że na 
naradzie miuisteryaluej poruszono ze wzglę- 
du na Francyę — jakkolwiek nie powzięto 
w tym względzie żadnej uchwały — kwe- 
styę stosunków w Tunis i Syryi, Zapisuję 
tylko po prostu te pogłoski. 
wschodnia jeszcze bynajmniej nie została 
rozwiązana, czują to przyjaciele i nieprzyja- 
ciele rządu. Porównania bardzo marsowe, 
których sobie pozwolił lord Beaconsfield 
w wcezórajszom przemówieniu do depntacyi 
stowarzyszeń konserwatywnych, jego aluzya 
fdo żelaznych zastępów Cromvella i bohate- 


nymi jest porucznik Doxat z 17 pułku pie- ł 


e kwestya į 


zachód od Jaice nieprzyjaciela, usta- 
wionego w bardzo dobrych pozycyach. 
Po blizko 9 godzinnej walce i przy 
prawdziwie walecznej postawie wojsk 
i dowódzeów zepchnięty został nieprzy- 
jaciel z prawego skrzydła i zmuszony 
do ucieczki. Nieprzyjaciel w sile bli- 
sko 5000 ludzi bronił się zacięcie. 
Straty nasze w zabitych: porucznik 
Swoboda z 10 batalionu strzelców i 
ludzi. RKannych około 
6 oficerów i 140 ludzi. Zdobyli- 
śmy 3 działa górskie, 3 sztandary 
i wzięliśmy wiele jeńców. Jaice ob- 
sadzone przez 33 pułk piechoty. Mi- 
mo niesłychanych uciążliwości i tru- 
dów, usposobienie wojska wyborne. 
Siły nieprzyjacielskie składały się z 
trzech batalionów regularnego wojska 
i z oddziałów powstańczych. 


Od 20 dywizyi nie ma żadnych 
raportów. Komenda korpusu maszeru- 


tje do Zenicy. 
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rów hiszpańskich — wszystko to 
frazesem. Spodziewamy się tu no- 


Wiedeń, 12 sierpnia. Pol. Cor. 
donosi z Kninu: W Liwnie po- 
wstali fanatycy muzułmańscy; 
komendanta wojskowego zabito a woj 
sko połączyło się z powstańcami i wy- 
ruszyło ku Skoplje; uwięziono przed- 
tem wielu chrześcijan. 

Budapeszt, 12 sierpnia. Mi- 
nister-prezydent Tisza wybrany 
został posłem w Schemnitz jedno- 
głośnie wśród wielkiego zapału wy- 
borców. 

Berlin, 12 sierpnia. Parla- 
ment zwołany na 9 września. 

Odessa, 12 sierpnia. Na sta- 
tku torpedowym Sulina, który 
udał się na manewry do Mikołajewa, 
explodował kocioł, przyczem 
zginęło 5 maszynistów i 2 pomocnicy. 
Z całej załogi ocałono tylko 27 ludzi. 

Londyn, 12 sierpnia. W Izbie 
gmin oświadczył Northcote, że flota 
angielska cofnie się z pobliża 
Stambułu, skoro Rossyanie ztamtąd 
"się usuną, co zapewne wkrótce na- 
. stapi. 
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W iedeń, 13 sierpnia. (Tel. pryw.) 
,Trawnik, o którego obsadzeniu 
‘przez wojska cesarskie nadeszły już 
wiadomości autentyczne, zajęty został 
‘bez strzału. Dziś krążą tu wieści 
| ozajęciu zameczka Wranduckie- 
igo, lecz dotąd brak im potwierdzenia 
ize strony urzędowej. Wojska cesar- 
jskie prawdopodobnie nie spotkają się 
ljuż z oporem zbrojnym w drodze do 
'Serajewa. Rokowania z Portą 
toczą się dalej na podstawie bardziej 
umiarkowanych instrukcyj, jakie o- 
trzymał Karatheodory basza — wątpią 
tu jednak aby przyszło do stanowcze- 
go rezultatu w krótkim czasie. Do- 
piero siła wypadków zniewoli Porię 
do bezwarunkowego uznania missyi, 
poruczonej Austryi przez kongres 
europejski. 

Wiedeń, 13 sierpnia. (Tel. pry.) 
Do Vorstadi-Zeitung telegrafują z Zep- 
czów, jakoby Hadżi Loja oświad- 
czyć miał, że wyda Serajewo bez 
strzału, jeżeli otrzyma 300.000 zł. i 
list żelazny aż do granicy albańskiej. 
Hadżi Loja nałożył na gminę żydo- 
wska w Serajewte podatek wojenny 
w kwocie 6000 dukatów. i 


Telegrafowany kurs wiedeński. 
Wiedeń. 12 sierpnia 1878, godzina 2. 
min. 25. Losy kredytowe 168:—, Węg. akcye 
kredyt 232—, Akcye anglo -austr. 10975, 
Akcye banku Union 6980, Akcye kolei Ka- 
rola Ludwika 439—, Akcye kolei północnej 
208:50. Akcye kolei południowej 75-—, Akcye 
kolei Alföld 12275, Akeye kolei Elżbiety 
140:—, Akcje kolei Lwow-Czerniow. 138:50 
Akcye kolei węg. półnoeno-wschodniej 121 50, 
Akcye kolei Rudolfa 123:—, Akcye kolei 
Albrechts 98:75. Węg. oblig. państw w zło- 
eie 68:25. Galic. oblig. indemn. 84:—, Losy 
z r. 1864 142:50, Akcye kolei siedmiogrodz- 
kiej 11475, Akcye banku obrotowego 10650, 
Losy tureckie 27:80, Akcye kolei węg.-galic. 
8925, Akcye kolei państwowe: 259—, 
Akcye banku związkowego 11250, Rubel pa- 
pierowy 1-24, Wiedeńskie losy ——,, We- 
gierskie losy 85-75, Mark niem. 5710, Wẹ- 
gierska renta ——. Usposobienie bardzo 
silne. 
Wiedeń. dni: 12 sierpnia, godzina 


4, minut 25. Akcye kredytowe ——, An- 
glo-austr. ——, Akeye banku Union — —, 
j Kolej Kar. Ludw. ——, Południowa ——, 
| Renta pap. ——, Galie. bank. hyp. —.—. 
| Gal. oblig. indemn. ——*—, Gal. listy zastaw, 
banku włośc. 90:75, Losy z r. 1860 —:—, 
Napoleonsdor —'—, Rubel papierowy ——, 


i Usposobienie —. 
i Wiedeń, dnia l3go sierpnia, godz: - 
ina 10 minut 38. Akeye kredytow: 263-80, 
Anglo-Austr. 110 30, Unioaskank 70.25, Ko- 
i jej Karola Ludwika 2838:25, południowa 75:—, 
| Rubel papierowy 1:28:50, Gal. listy zastawa. 
——, Gal. listy indemnizacyjne ——, Gal. 
| bank rustykalny ——, Losy zr. 1860 ——, 
| Napoleonsdor 9:28'/, Uspesobiesia silne. 


| Odpowiedzialny radaštor Władysław kozlúski 
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Ronka z Pienia. H. Macewicz z Rossji. 
Koteł Angielski, 


Hotel Krakowski. 


Pociągi Keiejo wa. 
Przychodza ść Lwowa. 


27 w południe (pociąg mieszany). 


Do Podwoloczysk: (z głównego dworca): o godzinie 


Przyjechził de Lwowa, t Hotel Langa. i Wilgoć 990/,. Zachmurzenie 5. Wiatr SEL. r ciag mieszany); o godzinie 2 minut 50 po południu 
dnia 13 sierpnia 1878. f Pp K. Żarski z Kulawy. J. Fidner z| Ozon 8. Opad w mm. z ostatnich 24 godzin. i fpocirg mieszany). 
Hotel Europajski. Stuhlweisalburg. H. a a z Wiednia. R. Temperatura powietrza-|- 14.19R | Do Pada! KEG SR TET i 
Pp. K. hr. Łączyński z Kutkorza. W.j Vogel z Insbruku. M. Kohn z Odessy. K. Kol- Barometr idzie w górę. Ko | Rawka EC 0 DT E 
lner z Grinzing. J. Bergler z Tokaju. | wigczer (pociąg osobowy); o godzinie 13 minut 
j 
i 


Pp. A. Krajewski z Dubia. K. Tchórznieki 
z Nadyb. W. Rastawiecki z Cieszyna. M. Ma- 
jeranowski z Podola. 
Hois! Aecrge'a 
Pp. J. br. Karwicki z Rossyi. T. hr. 
Stadnicki z Wiszni. A. Fabricino z Drezna. Dr. 
A. Wich z Wiednia. J. Mrówczyński z Tarno- 
pola. K. Petrowicz z Wołostkowa, 
Hotel Kuhna. 
Pp. A. Arłamowski z Drohowyża. J. Got- 
winski z Żółkwi. J. Suchaniewicz z Bursztyna. 


Hotel Warszawski. 
Pp. H. br. Wilezek z Samoklęski. A. Do- 
boszyński z Krakowa. L. Malicki z Moskwy. J. 
Prausek z Wiednia. 


PPNTA 


Pp. J. Gorzycki z Stanimirza. H Gotleb 
z Liweza. W. Swiądrowski z Krakowa. Z. Ron- 
dewart z Pomorza. 

Odjechali ze Lwowa. 

Pp. P. Konopnitzin do Krakowa. B. hr. Łoś do 
Stanisławowa. 0. hr. Orłowski do Tarnopola. 
A. Łukasiewiez do Bohorodczan. A. Mijakowski 
do Złoczowa. A. Sermage do Przemyśla. A. 
Agopsowiez na Podole. A. Bartele do Krakowa. 
K. Buszczyński do Dublan. S. Cepryński na 
Litwę. W. Stojowski do Rossyi. P. Zemezużni- 
kow do Brodów. 


Spostrzeżenia nereorologiczme 
z dnia 18 sierpnia 1878 o godz. 7 rano. 
Barometr 7338.43mm. Psychrometr suchy 17,650. 


Kurs giełdy wiedeńskiej. f Kol. Kar. Ludwika po 200 zł. m. k. 


Z Krakowa: o godzinie 5 minut 23 rano (pociag ro- 
spieszny); o godzinie 9 m. 27 wieczór (pocia , 
bowy); o godz., 11 mis. 8 przed połndniem (po- 
ciąg mieszany). 

1 Podwcioczysk (na dworzec w Podząmczn): o 
azinie 3 minut 2 rano (pociąg osobowy); c ge 
dzinie 3 win. 9 po południu pociag mieszany) * 

Ze Stanisławowa: (na Stryj) do Lwowa (ur. 2) o 


godz. 8 min. 15 wieczór i (ur. 4) o godz. 4 min. 
5 rano. 

Z Podwołoczysk: (na dworzec lwowski główny): r 
godz. 10 min. 48 wieczór (pociąg pospieszny), c 
godz. 3 min. 38 rano (pociąg osobowy): o godz 
3 min 39 po południu (pociąg mięszany). 

Z Czerniowiae: © godzinie 9 minut 55 wieezór (uc 

ciag pospieszny), o godzinie 3 minut 45 rano {po 


Ihu- 


ai 


| 


ETER +. NR DWA PO ET 


acg. żadaia,! 


5 min. 37 rano. (pospieszny); o godzinie 10 min. 

4% wieczór (pociąg osobowy); o godz. 12 minut 

5 w południe (pociąg mięszany). 
Do Czerniowiec: o godz. 6 min. 45 rano (pociąg po- 
spieszny); o godzinie 11 min. 25 wieczór (pociag 
mieszany); o godzinie 12 min. 30 z południa (po- 
ciag mięszany). 
Krakowa: o zodzinie 11 min. 3 przed północą (po- 
ciag pospieszny); o godz. 4 min. 33 rano (pociąg 
osobowy); © godzinie 4 minut 39 po południu (po- 
ciąg mięs any). 
do Stanisławowi: (ua Stryj): (poe. nr. 1) o godzinie 
6 minut 40 rano; (pociąg ur. 3) o godzinie 5 
minut 41 mieczor. 

niniejszego rozkładu jazdy odnoszą się do po 


peszteńskiego, godz. 12 w Peszele odpowiad 
godz. 12 m. 20 we Lwawla. ; : 


fo 


Pory 
łudnika 


płacą. żądają 


Sennik iwowskiej izby handlowej i przemysłowej. ! : 4%, i 289.50 242.— | Keglevicha po 10 zł. m. k. 14.— [45 
SEM > l SA 12 „ERA 1348 4 j ) dnia 9 sierpnia 1876. i Lwow, Czern. kolei po 200 zł. w.a. war, . 133.25 133 75; Losy A Rakowa 4 14 75 ję 
WOM "AS 1. Diag Państwa. płacą. żądają. | Tow. kol. żel. państ, po 200 zł. m. k. 261.— 261.50: Pożyczka miasta Budy po 40 dł. w.a. 28.50 29- 
pleca żądają | Jednolity dług Państwa w banznoi. Połud. kol. państw. po 200 zł. w. a.. 74.75 7525; Paifiego po 40 zi. m. 5... . . 31.— 31.75 
| waiufa auetr. maj-listopad . o aie 63.45 6860 | 1. Kol. węg. gal. a 200 zł. w sr. . 92.5: 9350! Fundacya szpit. Areyksięcia Rauolfa 14.75 1550 
1. AKCYE zə sziukę. m a we | luty-sierpień . e WOZEK 88.40 63.55 i 5. Listy zast. losowane f Salma po 40 zł. m. k. 38.50 33 — 
y i > sir. 6. sir. el. Jednolity dług Państwa w srebrze . | roiniezo-kredytowy Zakład dla i St. Głenois po 40 zł. 6. k. 3350 34 — 
Koi. g. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. p 238 — 24050 styczeń-lipiee . . . p 66.— 66.25 3 Galicyi i Bukowiny, w 151. 8%,  90.— 341.—; Poż. miasta Sfanis' axe u po 20 73 wa 20.50 31.50 
Kol. lwow.ezar.-jas. „ 200 zł. m.k. 59182 25 13450 1 kwiecień-październik . 66 — 69.25 į Powsz. austr. zakł. kred. ziem. a 108.-- 108.50! Poż. Tryestu po u! gł mab 117.75 118,25 
Banku hip. galie, 200 zł. w. a. B 246 — 250 — | Losy z roku 1839 całe. . 313.— 315 — | Gal. zakł. kr ziem. Krak, los. wi8 1.60, 94— 95—) . > „ 50zł m ël- 65% 
Banyu kredyt. gnl, po 200 zł. w. s” [216 — 220— i , „ 1839 piąte część 318.— 315— | pono E „n w20, 70, 95.50 36.50] Waldsteina po 20 zł u m.. 22.— 28.75 
J ś ho. „ 1854 po 250 złr.. . 1085 10S50NR OZ ar a n»n W364 5a 94— ----l Windisehgratza po 20 zł m. k. 28.25 28.75 
B. Lisiy zast. sa 100 z. : Lg „ 1860 po 500 złr. 59,. 112.25 112.75 { Gal. Yow. kred. w. à. po è/o 7950 mÈ Weksle (2; 
few. kredyt. pmde, Defe W. 2, 85 80 3675 f , „ 1860 vo 100 zdr. 5%,. . 119.75 12025: , p p n PD . p 6.— 86.50) Augsburg za 100 zł = 
* Pil y e 80 25 8125 i , „ 1864 (z premią) po 100 zir. 14250 143.--} „ p a po 50/, w 37 is- | Berlin za 100 marz w SE > 
ac „ Ya okresowe a] 85 80 675 i , „ 1864 „n Po 5oRzr. 142.— 142503 teen zwrotne. . . . +6—  86.50| Frankfurt za 100 „ar nnan aw 
Banku hip. „lie. boję W. 8. 3] 21 20 92— í Renty Como po 42 lir. zus. . ; 34.— 25.— į üal. banku hipot. po 6’/u . a 90.75 91.25; Hamburg za 100 mark p = 
Listę dłużne .. Ż. kr. wł, 6* E 91 — 2250 | Listy o domen państw. po 133 NE h Sal. zakł. kred. włość. F oĉjo - 6 84.50 90.50; Loi A e Gi R RW a 116.25 
RI i Za TOO zła” Ara 5.0 8 © Bd .— — — } Tow.kred.miejs, iw.w15]1.wyi. po 89. — — ; Paryż za r: > 20 46.2 
8, Listy skużne za 10 » p j Austr. seyg. skarb. zwrotne 1878 5°/, 38.50 99— | „ x Ej „ w 301. wy!. po 80/, - — Kurs złota, K 
Ogótu. roln, krad. Zakł, dla Gal. m Í Austr. renta zł. woina od podatk. 49/, . 73.80 74,— i Banku narodowego po ō°/n — „A Dukat cesarski meun ə51.— 558 — 
© 4 Buków. 3°, 198, WLÓ lat. e] 2025 9130 f 2, dbligacys iudoma. 59, za — — —.— | Weg. tow. ziem. po $'Ja"/o 94.25 3450) „ pełnej wagi +Bl- 5528 
few. kr. m. GW a W 15 lai i — — = f Czech : ; : + + „ 102.— 108.— | ń „m Do Sa « « 86.50 87.4 Korona > „a= 
zu» Wo w.ś. W GU 286. gj = — = į Bukowiny 8075 81.25 ; ©. Obligacye z prawem piarwazeństwa ‘za 190 zł) | 20-frankówka - "27.50 9.28.50 
4 i Galieyi . . . S4.— 84.75 I Kol. Albrechta a 300 zł, 57/, w. a. %2,— 78 -—| Rossyjski imperyst wpl= 9032S 
4. Bbligi za 100 zł Í Niższej Austryi 104.50 105.— i Tow. kol. żel, Preszów-Tarnów (w 02.) . Talar związkowy 2r = 
imdoraniz. galis. 5°/o m. k. 3 75 8475 j Siedmiogrodu . 76.— 76.15} a 300 zł. 507, w srabr. = "EE Srebro. W045  ;01.10 
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred. taWagier ; aoaaa a. 18.75 19.50 ; Koi. pół, po 100 zł. m. x. 103.25 103.73! A 
włościańskiego 6%% W. 8. o. 50 — 91 i 3. nus pożyczki pubiiezne. Ea, a Oae . . . 91.— 98.—| Z Iwowskiej Izby handlowej i przemystowej. 
Pzłyczii kraj, 27. 1878 po S*.w.x. 20 — 8126 j talie, pożyczka krajowa z r. 1873 6% . —.- -= 3 Kol, gal, Kar, Ludw. wo 300 zł. 5°, 99.75 100.257 Telegrafowsuy kurs wiedeński 
5. Losy Misra Krakowa . 1425 2560 į 4. Akcye. O. JE oy, 99,— 99.50] ina 12 aroni "Stu | E 
: Staubław wz | 2e Ż%-—- f Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 107.10 10730; n » =» n HL , 98... 98.50} z amia 14 sierpnia 167. _ał, jot: 
S. Mouoiy, Inat. kred. dla handlu po 160 zł. . 262.50 262.75 * „, bo g no i. po a  .  80.— —.—! Jednolity dłu państw. w banknoti 63,35 
Jh zat Rośoudsroki : 88 5 47 | Niższo-austr. tow. oskomt po 500 zł.  770.— 780.— $ foi Lwow.-Czar-Jae. I, emis, - 2% : n n = srebrza 65165 
Dagat cedBr: ki » 43 55L i Qal. bauku hip. po 200 zł. . . . == nm} zł. 5°% w erebrza z r. 1885 8025 80.50) Renta w złocie 78185) 
Napoleonder . 9 24 932 į Gal. bank. d. hndi. i prz. a 200 zë. wpd. 40%, —— -——: 4 r. 1007 83. - 83.25} Losy pożyczki z roku iSow 111180 
Pólłlnporyał SIE. 3 45 956 Gal. zakł. kred. ziemski a 200 zł. . . —.-- ~ mu Í % r. 1868 14.75 75.25) Akcye banku wiedeńskiego 820| — 
Kabe. ruasyjcki srebrny , 17 181 4 Banku narodowego a 600 zł. . 821.-— 822.= È z r. 1872 70.59 TL— „n = kredytow: 263/30 
5 » .  PAPISTOWy 1 211, 123/44 Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze —.— ——! Weg. gal. kol. 4200 zł.59/, w srebrze . 69.— 69.50; Londyn 115/85 
1% marek niamieckisp 56 75 5775 | Ausir. tow. żeglugi par. po 500 zł.m.: , 493.— 495.— | 7. Losy. Srebro 100/90 
Srebro . - : » i00 50 102— 3 Kol. Cesarzow. Elżbiety po200 zł. m.E. 170.— 170.50 : Inst. kred. dia hand. i prz. po 1390 zł. w.» 161./5 162 25: Napoleondor : 9/28 
Kupony w srebrze 100 — ! 150 i Kol. Preszów-Tarn.(w.e.) a 200zł wsrbr. -—— —.— } Olsrego po 40 zł. m. k. . . . -. 29.— 30.—iDuvst cesarski men. . 551 
s Pół: w pò 1ÓĆU ta. a polits m 91 — marek niemieckie : 517/05 
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(1527 3—3) Edykt. L. 6422. 
L. 642%. ©. k. sąd powiatowy w Zale- 
szczykach zawiadamia, iż w sprawie fundu- 
szu indemnizacyjnego przeciw spadkobiercom 
Schmila Josla Mehlera pto 10 zł. 50 ct. aw. 
zpn. uchwałą z dnia 8 września 1876 l. 6264 
przymusowe oszacowanie z życia i miejsca 
pobytu niewiadomych spadkobierców Szmila 
Josla Mehlera a to pełnoletnią Jittę Mehler 
zamężną Schneier i małoletnich Nachmana 
Leih dw. im. Mehlera Peslę Mehler, Altera 
Mehlera i Sarę Mehler zastąpionych przez 
matkę i opiekunkę Leję Mehler realności pod 
l. 346 w Zaleszczykach położonej ciało tabu- 
larne stanowiącej rzeczonych spadkobierców 
własnej dozwolono i dla nich kuratora w o- 
sobie adwokata dr. Brodackiego, któremu po- 
wołaną uchwałę się doręcza ustanowiono. 
Zaleszczyki dnia 18 września 1877. 
(4626 8—3) 6GDiIL. BL 8345. 
Bom Brodyer f. f. Bezirtagerichte wird 
Biemit fund gemacht, e3 Habe wider den dem 
Wobrorte nadh unbetannten Israel Rosen- 
zweig Lazar 1. Landau auś Brody $tlage an- 
gebracht auf Nidjtelung bon 5 Stiid Kredit- 
aftien jede im Nominalwerthe zu 160 fl 5. 
W. jammt 5 pre. jährlichen Coupons vom 
1 Juli 1875, worüber der VBerhandlungster- 
min auf den 11 September 1878 um 9 Uhr 
W. M. beftimmt wurde. 
Da der Aufenthafteprt beg Israel Ro- 


Jaśkiewicz ekspedyent pocztowy, bez pozo- 
stawienia ostatniej woli rozporządzenia. 
Ponieważ sądowi nie jest wiadomem czyli i 
komu prawa do spadku po zmarłym pozo- 
stałego przysługują. przeto niniejszym edy- 
tem wezwani zostają wszysey którzy sądzą że 
z jakiekolwiek tytułu prawa do spadku rze- 
czonego rościć sobie mają, aby w ciągu je- 
dnego roku, od dnia dzisiejszego licząc, pra- 
wa swoje w tutejszym sądzie zgłosili, a udo- 
wodniwszy należycie prawo do dziedziczenia 
deklaracyę do spadku tem pewniej wnieśli, 
ile że inaczej pertraktacya spadku z tymi, 
którzy deklaracye spadkowe wniosą i prawa 
dziedziczenia wykażą przeprowadzoną i spa- 
dek, dla którego tymczasowo kuratora w o- 
sobie p. Antoniego Luksenhandla ustanowio- 
no, im przyzpany zostanie, niecbjęta zaś 
część spadkowa skarbowi państwa jako spadek 
bezdziedziczny przypadnie. 
C. k. sad powiatowy. 

Leżajsk dnia 38 sierpnia 1878. 
(4622 3—-3) Edykt. 

L. 19108. C. k. sąd krajowy w Krako- 
wie wiadomo ezyui w załatwieniu odezwy e. 
k. sądu krajoweze we Lwowie z d. 1 czerw- 
ca 1878 1. 24329 wyznacza się do wykona- 
nia przymusowej sprzedaży w drodze publi- 
cznej lieytacyi części dóbr Lgota celem za- 
spokojenia przyznanego c. k. uprz. gal. ake. 
Bankowi hipotecznemu we Lwowie nakazem 


zapłaty z d. 16 sierpnia 18738 1. 46860 re- 


2045 — 2050 — | Tow. żegl. var. na Dunaj 
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kasy  oszezędności bądź w gal. obligacyach ona Gźrtnera nie jest wiadome a zatem e. k. 


indeminizacyjnych lub też w 


obligacyach : sąd krajowy do zastępowania i na jego koszt 


długu państwa albo też w listach zastawnych ;i szkodę tutejszego adwokata Dra Władysła- 
gal. Towarzystwa kredytowego ziemskiego c. ! wa Balko kuratorem a Dr. Stanisława Bieliń- 
k. uprzyw. gal ake. Bankn hipotecznego lub | skiego zastępcą tegoż mianował, z którym ni- 


e. k. uprz. austryackiego Banku narodowego 
w Wiedniu. 

Reszta warunków  litytacyłaeyjnych i 
wyciąg tabularny dóbr Lgota chęć kupna 
mający w tut. sądowej registraturze a w 
dniu licytacyi w komisyi przejrzeć mogą. 

O tej przymusowej lieytacyi zawiada- 
mia się chęć kupna mających. tudzież wszy- 
stkich wierzycieli hipotecznych którzyby po 
dniu 8 kwietnia 1878 prawo hipoteki na czę- 
ści dóbr Lgota uzyskali lub którymby niniej- 
sza i przyśzłe uchwały egzekucyjne albo 
weale nie albo wcześnie przed terminem do- 
ręczonemi być nie mogły przez edykta i u- 
stanawiającego się dla tychże kuratora w o- 
sobie adw. Dra. Horowitza z susbtytucyą adw. 
Dra. Czesnaka. 

Kraków dnia 26 lipca 1876. 

(4628 3—3) <Phwfenzezenie. 

L. 4329. ©. k. sąd powiatowy w Ko- 
marnie uwiadamia, iż celem ściągnięcia kwo- 
ty 105 zł. aw. zpu. od spadkobierców Ś. p. 
Anudrucha Syrotycz na rzecz Mojżesza Schei- 
ningera, odbędzie się przymusowa sprzedaż 
realności pod l. k. 102/133 a rep. 98 w Ko- 
łodrubach położonej. w trze h terminach, a 
to na dniu 13 września, 11 października i 


niejsza sprawa wedle ustawy sądowej dla 
Galicyi przepisanej przeprowadzoną będzie. 
Niniejszym więc edyktem wzywa się p. 
Leona Gärtnera aby w należytym czasie 0so- 
biście stanął lub potrzebne tytuly prawne u- 
stanowionemu  zastępey udzielił lub innego 
zastępcę wybrał i sądowi oznajmił słowem 
stosownych do obrony środków użył, gdyż 
wynikające z zaniedbania skutki sam sobie 
przypisać będzie musiał. 
Z e. k. sądu krajowego jako handlowego 
Lwów dnia 20 lipea 1878. 
(4629 3—3) Edykt. L. 1190. 
0. k. sąd powiatowy w Mikulińach o- 
głasza, że «celem ściągnięcia wywalczonej 
przez masę spadkową Szamy Awermana kwo- 
ty 82 złr. w. a.zpa. odbędzie się w dniach 
al pździernika 18 listopada i 16 grudnia 
o godzinie tej z raua w sądzie tutejszym 
licytacya realności nietabularnej Piotra Szy- 
mańskiego podl. k. 17 w Suszczynie, na 
pierwszych dwu terminach tylko za cenę wy- 
wołania lub wyższą na trzecim terminie tak- 
że za niższą i jakąkolwiek cenę. 
Cena wywołania wynosi 29 złr. 
Waddyum 8 złr. w. a. 
Bliższe warunki lieytacyi, tudzież pro- 


senzweig unbełannt ift, fo bat bas hiefige sztującego kapitału dłużnego w ilości 3630 | 12 listopada 1878, każdym razem o godzinie | tokoły zastawniczego opisania i oszacowania 
Bezirtagericht zu Dejjen Bertretung auf deljen |złr. 44 ct. w. a. z pn. w stanie biernym | 10 przed południem. przejrzeć możua w tutejszej sądowej registra- 
Kojten und Gefahr den Diefigen Mdvof. Dr. | dóbr Lgota intabulowsnym dłużników p. p. Cena szacunkowa wynosi 600 zł. aw. | turze. 

Weisstein al3 Rurator beftelt, mit welcheń | Jana i Katarzyny z Prochowników Kłaputów Resztę warunków licytacyjnych w tu- Mikulińce dnia 25 czerwca 1877. 


der fräglihe Rechtsftreit verhandelt werden | 


wird. 

€53 wird bemnacj Israel Rosenzweig 
aufgefordert zur rechten Beit entweder felbft 
zu erjcheinen, oder bie erforderlichen Redts- 
bebelfe dem Bejtellten Vertreter mitzutheilen, 
ober einer anderen Sachwalter zu wählen 
nnb biejem Geridhte folchen enguzeigen, über- 
fawpt bie gur Vertheidigung bienlichen vort- 
jchriftamapigen Rehtsmittel zu ergreifen indem 
felhec fih bie aug deren Merabjaumung ent- 
ftehenben Folgen felbft beizumeffen haben 
wirb. i 

Brody den 1 Mai 1878. 
(4592 3—3) Edykt. 

L. 8759. O. k. sąd powiatowy w Le- 
żajsku oznajmia niniejszem, że w dniu 24 
marca 1878 zmarł w Grodzisku Franciszek 


wedle dom. 384 p. 156 n. 26 haer. wła- 
„,snych w tut. e. Kk. sądzie krajowym dwa ter- 
mina t. j. w dniu 24 września 1878 i 24 
październik: 1878 każdym razem o godzinie 
10 rano na których przymusowa sprzedaż 
części dóbr Lgota pod następującemi warun- 
kami zastąpi: 

Licytacya ta odbędzie się ryczałtowo w 
wyżej oznaczonych dwóch terminach 24 
września i 24 października 1878. 

Cenę wywołania stanowi wartość dóbr 
Lgota przy udzieleniu pożyczki bankowej 
przyjęta w sumie 10182 złr. w. a. 

Każdy z licytujących winien przed roz- 
poozęciem licytacyi złożyć do rąk komisyi 
licytacyjnej jako zakład (wadyum) 109/, ce- 


| 


tejszosądawej registraturze przejrzeć można. 

Komarno 28 czerwca 1878. 
(4556 8—3) Kdy kt. 

L. 35408. O. k. sąd krajowy we Lwo- 
wie niniejszym edytem wiadomo czyni p. 
Leonowi Gärtner że pau Jonasz Beiser ce- 
lem ściagnięcia pretensyi w kwocie 1526 zł. 
83 et. w. a. z pn. wniósł pod dniem 9 kwie- 
tnia 1878 l. 18705 prośbę o egzekucyjną 
attrybueyę i wydanie kwoty 496 złr. 31 et. 
w e. k. urzędzie depozytowym w Stryju zło- 
żonej i o egzekucyjne zapowiedzenie  półro 
cznego czynszu z dzierżawy apteki w Stryju 
dnia 1 października 1878 w kwocie 650 zł. 
w. a. zapadającego niemniej w dniu l czerw- 
ca 1878 do l 28859 o dozwolenie egzeku- 


ny wywołania 10182 t. j. sumę 1019 złr.| cyjnej sekwestracyi dochodów z tej apteki. 


bądź w gotowiźnie bądź w książeczkach gal. 


Ponieważ miejsce pobytu tegoż p. Le- 


4685 3—3) KEdykt. 

L. 5504 ©. k. sąd powiatowy miej. del. 
See. II we Lwowie czyni wiadomo, iż wsku- 
tek uchwały c. k. sądu krajowego we Lwo- 
wie z dnia 18 maja 1878 l. 25052 Katarzy= 
na ze Starzyńskich Hanyszowa, żona rolnika 
Antoniego Hanysza i współwłaścicielka real- 
ności pod l. 1l w Malechowie za obłąkąną 
uznaną została i nad osobą i majątkiem tej- 
że kurator w osobie jej męża Antoniego Ha- 
nysza ustanowionym został. | 
Lwów dnia 28 maja 1876. 

(4652 1—3) Ogłoszenie. 

L. 124. Wydział tarnowskiej Izby a- 
dwokatów ogłasza niniejszem, że wpisał dr. 
Febusa Salomona w listę adwokatów z sie- 
dzibą w Tarnowie. 

Tarnów dnia 9 sierpnia 1878. 


| GMGAGSEGGGG 


(4683 1—3) Edykt. 

L. 8875. 0. k. sąd obwodowy w Prze- 
myślu uwiadamia z życia i miejsca pobytu 
nieznanych pozwanych Szczepana Homisie- 
wicza, Maryannę Giżycką, Annę Józefę dw. 
im. Giżycką, Kazimierza Giżyckiego, Wła- 
dysławę Teklę dw. im. Giżycką, Ksawerego 
Giżyckiego, Józefa Apolinarego dw. im. Za- 
bierzewskiego, Apoleona Mokrzyckiego jako 
wykazanego spadkobiercę Norberta Mokrzye- 
kiego, Franciszkę Mokrzycką, Wojciech Bu- 
kowskiego, Józefa Hićkiewicza, Zuzannę z 
Hićkiewiczów Tabaczyńską, Heuryka Hićkie- 
wicza, Wolfa Proch, Tymoteusza Reszeteło- 
wicza i Maryannę Reszetełowiczową, Jana 
Zabierzewskiego, Wiktora Pepłowskiego, Le- 
ona Kucharskiego, Teklę z Ortyńskich 1 małż. 
Hajwas 2 małż. Jarosławską, tudzież jej nie- 
letnie z śp. Kajetznem Hajwasem spłodzone 
dzieci Antoninę Mokrzycką i Edwarda Zaj- 
kowskiego, lub tychże spadkobierców również, 
z życia, miejsca pobytu i imienia nieznanych, 
że przeciw nim Jakób Piepes o wykreślenie 
dom. 32 pag. 406 n. 36 on. intabulowanego 
prawa własności gruntu Kisielewa wraz z od- 
nośnemi pozycyami ze stanu biernego 3/18 
części dóbr Wisłok wielki z pn. pozew wy» 
toczył, na który pozwanym wniesienie pise- 
mnej obrony do 90 dni się poleca. 

Dla pozwanych ustanawia sąd zarazem 
kuratora w osobie adw. dr. Gawła z zastęp- 
stwem adw. dr. Czaykowskiego i poleca po- 
zwanym, ażeby co do swej obrony z kura- 
torem się porozumieli lub innego pełaomo- 
cenika sądowi w czas przedstawili, inaczej 
skutki zaniedbania sami sobie przypisać bę- 
dą musieli. 

Przemyśl 81 lipca 1878. 

(4685 1—3) Edykt. 

L. 4177. (. k sąd obwodowy w No- 
wym Sączu zawiadamia Franciszka i Błażeja 
Szafrańskich, że przeciw nim Szaja Weintraub 
pod dniem 10 lipca 1878 l. 4177 pozew o 
uznanie za zgasłe i wykreślenie z realności 
n. 5 w Nowym Sączu kaucyi w kwotach 
100 zł. i 100 zł. wniósł, w skutek czego 
wprowadzono pisemne postępowanie z wezwa- 
niem wniesienia obrony w 90 dniach. 

W celu zastępowania pozwanych z życia 
i miejsca pobytu niewiadomych na ich koszt i 
niebezpieczeństwo ustanowiono kuratorem tu- 
tutejszego adw. dr. Zielechowskiego z substy- 
tucyą adw. dr. Zielińskiego, z którym spór 
wytoczony według ustawy przeprowadzonym 
będzie. 

Pozwani lub prawonabywcy mają zatem 
w wyż oznaczonym czasie obronę wnieść lub 
potrzebne dokumenta ustanowionemu ich za- 
stępcy udzielić, lub sobie innego obrońcę 
obrać, lub innych środków do swej obrony 
użyć, gdyż wrazie zaniedbania skutki sami 
sobie przypiszą, 

C. k. sąd obwodowy. 

Nowy Sącz dnia 27 lipca 1878. 
(4684 1—3) Edyk t. 

L. 3529. C. k. sąd obwodowy w No- 
wym Sączu ogłasza, iż na żądanie Herminy 
Aleksandrowej imieniem małolet. Konstan- 
tego, Tadeusza i Berty Aleksandrów, tudzież 
na żądanie Juliana Aleksandra, Konrada Ale- 
ksandra i Wiktoryi Schńdlowej, na mocy 
uchwały z dnia dzisiejszego do l. 3529 do- 
zwolił na podstawie kwitu Jana Kwistka z 
dnia 3 kwietnia 1862 wpisu wykreślenia pra- 
wa zastawu dla sumy 2600 zł. mki. z pro- 
centami w stanie biernym dóbr Załubincza a 
mianowicie części Wierzbiecińskie zwanej, 
wedle wykazu tabularnego tychże n. 94 Jó- 
zefa Adelajdy Aleksandrów a względnie mass 
spadkowych tychże karta B. poz. 2.8 6.9. 
własnej, na rzecz Jana Kwistka na karcie c. 
w pozycyi 1.2.8. nowej dom. 850 pag. 128 
n. 17, 18 i 19 on. dawniej ubezpieczonej, a 
gdy Jan Kwistek z życia i miejsca pobytu 
nie jest znany, przeto uwiadamia się go o 
powyższej uchwale do rąk kuratora w oso- 
bie adw. dr. Zelechowskiego z podstawieniem 
adw. dr. Zielińskiego w Nowym Sączu i 
przez niniejszy edykt, z wezwaniem, aby u- 
żył prawnych środków, inaczej sam sobie złe 
skutki przypisze. 

C. k. sąd obwodowy. 

Nowy Sącz 18 lipca 1878. 


(4689 1—3) Edykt. 


uchwała licytacyjna jakoteż późniejsze w tej 
sprawie wydać się mające z jakiegokolwiek 
powodu wcześnie lub w cale doręczone być 
niemogły, ustanawia się p. Ferdynanda 
Krischkego z Jaworowa. 

Szczegółowe warunki licytacyjne i wy- 
ciag tabularny można w tut. sąd. registratu- 
rze przejrzeć, 

Z. e. k. sądu powiatowego. 

Jaworów dnia 31 gruduia 1877. 

(4686 1—3) Edyk t. 

„L. 10860. C. k. sąd obwodowy w Ta- 
ruowie podaje do publicznej wiadomaści że 
celem zaspokojenia sumy pożyczkowej 8000 
złr. Z pu. z 150/, od 23 grudnia 1872 bie- 
żącemi a względnie po potrąceniu kwoty 
100 złr. w. a. na rachunek tych odsetek za- 
płaconej jakoteż kwoty 400 złr. zapłaconej 
na dniu 18 sierpuia 1873 tudzież kwot 1500 
złr., 550 złr., 500 złr., 85 złr., celem zaspo- 
kojenia resztującej sumy z 15 proc. odsetka- 
mi od dnia 28 grudnia 1872 kary konwen- 
cyonajnej 1500 złr. w. a. kosztów sądowych 
10 złr. i egzekucyjnych 6 złr. 8 et. 8 złr. 
52 et. 18 złr. 80 et. nakazem zapłaty e. k. 
sądu krajowego we Lwowie ddto 26 kwie- 
tnia 1673 1. 22865 przez Ozyasza Horowitza 
przeciw Aleksandrowi Rodeckiemu wy walezo- 
nej następnie Samuelowi Horowitzowi odstą- 
pionej odbędzie się w tutejszym sądzie na 
dniu 16 września 1878 o godzinie 10 przed 
południem publiczna przymusowa sprzedaż 
dóbr Zurawa dłużnika Aleksandra Rodeckie- 
go własnych na kwotę19475 złr., oszacowa- 
nych przyczem dobra te także niżej ceny 
szacunkowej najwięcej ofiarującemu sprzeda- 
ne zostaną. 

Wadyum wynosi 5 proc. ceny SZACH”- 
kowej. 

Jedną część ceny kupna obowiązany 
będzie nabywca złożyć w dniach 30 po pra- 
womocności uchwały przyjmującej akt licy- 
tacyjny do wiadomości pozostałe dwie trze- 
cie w dniach 30 po prawomocności tabeli 
płatniczej. 

Bliższe warunki licytacyjne wraz z ex- 
traktem tabularnem i protokołem  oszacowa- 
nia są do przejrzenia w godzinach urzędo- 
wych w ts. registraturze. 

Dla niewiadomych wierzycieli zasta- 
wniczych lub tych którzyby po dniu wysta- 
wienia przedłożonego extraktu tabularnego 
do tabuli wesz'i ustanowionym jest Dr. Fo- 
ryst adwokat w Tarnowie. 

Tarnów dnia 18 lipca 1878. 

(4678 1—3) Edykt 

L. 1867. W dniach 18 września i 6go 
listopada 1878 o godzinie 10 przed połu- 
dniem odbędzie się w sądzie licytacya real- 
ności Tomwsza i Katarzyny Peszków własnej 
pod Nr. kons. 105 r. 209 w Busku położo- 
nej nieintabulowanej celem zaspokojenia su- 
my 170 złr. w. a. z pn. na rzecz Ulie Bern- 
steina. 

Cena wywołania 950 zlr. w. a. 

Wadyum 10 procent. 

Reszta warunków w registraturze. 

. k. sąd powiatowy 

Busk dnia 31 marca 1878. 


(4654 1-3)  GAdIiTL BL. 1364. 


Bom t. E Bezirtsgerichte zu Peczeniżyn 
wird befannt gemacht, eS werde zur Hereiu- 
bringung ber Forderung von 160 f. fammt 
von 28 Jänner 1876 mit 1 f 60 fr. wü- 
Hentlih laufenden Binfen nah AMbfHlag des 
auf die Binjen gezablten Betrages von 70 f. 
6. W3. der mit 2 fi 17 tr., 7 jl. 54 tr, L [LL 
67 fr. und 7 fl. 2 fr. zuerfannten und der 
gegenwärtigen Erefuttonstojten mit 3 fl. 26 
fr. ö. W. die erelutive Feilbiethung der der 
Paraska Tafijczuk gehörigen zu Kluczów ma- 
ły fub. CN. 70 gelegenen bereits pfandweife bee 
jhrtebenen und gefHäşten Grundwirthfhaft 
zu Gunften be8 Schraelka Felsenstein am 10 
September, 14 October und 18 Nopember 
1878 jebegmal um 10 Ur 8. M. giergerichta 
mit bem abgehalten werden, dağ bie gedachte 
Grundwirthichaft in den erften zwei Termi- 
nen nur über oder um den Schigungawerth 
feilgebothen werden wird. | 

Peczeniżyn ben 1 Suni 1878. 


(4649 1—3) Ediff BI. 412. 
Bum E É Bezirfsgeridhte in Peczeniżyn 


L. 8477. Dnia 19 sierpnia i 23 wrze- | wirb befannt gemacht, e8 werde zur Herein- 
śnia 1878 o godzinie 10 rano odbędzie się | bringung beż Betrageż von 350 fl. dann, der 


w tutejszym sądzie przymusowa sprzedaż li- | Grefutionstojten mit 2 fl 17 fr., 
(fr, 1 f 52 fr. und 3 fl. 68 tr. und Der ge- 


cytacyjna realności pod nr. 211 w Starym 
Jazowie położonej wedle dom. tom. cam. L. 
pag. 170 et 441. nr, 8 et 4 haer. dłużnika 


Filipa Neu własnej na rzecz ek. uprz. galic. | dem Śchulbner Ilko Sulatycki gehörigen in| P 


10 fl. 92 


genwärtig mit 3 f. 56 fr. zuerfannten Gres 
cutionsfojten bie erecutiwe geilbiethung Der 


akc. Banku hipotecznego pto 46 zł, 46 zł., | Bereżów wyżny fub. GJŁ 40 gelegeneb be- 


46 zł, i 964 zł. 55 et. a. w. z przynależy- 
tościami. , 

Ceną wywołania jest wartość szacun- 
kowa przy udzieleniu pożyczki przyjęta w su- 
mie 2100 zł. aw. Wadyum zaś wynosi 210 
zł. aw. 

Na wypadek, jeżeliby ta realność na po- 
wyższych terminach nad lub za cenę sza- 
cunkową sprzedana nie została, wyznacza khię 
do ułożenia łatwiejszych warunków licyta- 
cyjnych termin na 23 września 1878 o 8 
godz. popołud. 

Kuratorem wierzycieli, którzyby po 16 
grudnia 1877 do tabuli weszli, lub którymby 


reits pfanbdtweije bejchriebenen, und abgejchag= 
ten Mealitót zu Gunften des Mendel u. 
Scheindel Fingerl in drei Terminen, und zwar 
am 10 September, 14 October und 11 No- 
vember 1878 jedbeżma! um 10 Uhr B. M. H. 
g. mit bem abgehalten werdeu, dah bie gee 
dachte Realität auf den erften zwei Terminen 
nur über ober um Scdhiżungdwecth von 350 
fl am britten Termine dagegen auch unter 
bem  Sdhagungawerthe 
werden. 

Der Shägungzact und die Feifbietungs- 
bedingungen tónnen in der htergeridtlichen 


Regiftratur oder bei der Shägungscommifjion lub prawonabywcom, iż przeciw nim Piotr 


miro Hintangegeben : 


6 


| gen Steuetn werden die Kaufluftigen au das 


$auptfteneramt in Kolomea gewiejen, 
Bom É. É Bezirtsgerichte 

Peczeniżyn ben 19 Juni 1878. 

(4667 2—3) Edy kt. L. 4178. 

O. k. sąd obwodowy w Nowym Sączu 
zawiadamia Błażeja i Frnciszki Szafrańskkich 
że przeciw nim małżonkowie Jędrzej i Doro- 
ta Jenknerowie pod dniem 10 lipca b. r. 1. 
4178 skargę o uznanie za zgasłe i wykreśle- 
nie ze stanu biernego realności N. 69 w No- 
wym Sączu poręczenia za długi na folwarku 
Kuciowskie wnieśli wskutek czego w prowa- 
dzono pisemne postępowanie z wezwaniem 
wniesienia obrony w 90 dniach pod rygorem 
$. 32 p. e. 

W celu zastępowania pozwanych z ży- 
cia i miejsca pobytu niewiadomych na ich 
koszt i niebezpieczeństwo ustanowiono kura- 
torem tutejszego adwokata Dr. Żelechowskie- 


| eiugejegen werden. Miicftcht(ich der rfdftanbi=ę 


Filip pod dniem 30 czerwca 1878 1. 32952 
„pozew wniósł i opomoe sądową prosił, wsku- 
i tek czego termin do wniesienia pisemnej 0- 
| brony w ciągu dni 90 wyznaczonym został. 
j Ponieważ miejce pobytu pozwanych nie 
jest wiadome, a zatem e. k. sąd krajowy do 
zastępowania ich tutejszego adwokata dra 
' Dziubińskiego kuratorem , a tegoż zastępcą 
| adwokata dr. Goreekiego mianował, z którym 
| to kuratorem niniejsza sprawa wedle ustawy 
{sądowej dla Galieyi przepisanej przeprowa- 
dzoną będzie. 

Niniejszem więe edyktem wzywa się 
zapozwanych aby w należytym czasie oso- 
| biście stanęli. lub potrzebne tytuły prawne 
| ustanowionemu zastępcy udzielili, lub innego 
zastępcę wybrali i sądowi oznajmili, słowem 
| stosownych do obrony środków użyli, gdyż 


| wynikające z zaniedbania skutki sami sobie 


przypiszą. 
Lwów dnia 6 lipca 1878, 


go z substytucyą adwokata Dra. Zielińskiego ! (4614 2—3) Edykt. 
z którym spór wytoczony według ustaw oj 3 
postępowaniu cywilnem w Galicyi przepro- L. 83683. 0. k. sąd powiatowy dla 


wadzonym hędzie. 

Pozwani lub ich prawo nabywcy mają 
zatem w wyż orzeczonym czasie obronę 
wnieść lub potrzebne dokumonta ustanowio- 
nemu zastępcy udzielić lub sobie innego o- 
brońcę obrać i sądowi donieść lub innych 
środków do swej obrony użyć gdyż wrazie 
zaniedbania skutki sami sobie przypisać będą 
zmuszeni. 

C. k. sąd obwodowy 

Nowy Sącz dnia 20 lipca 1878. 

(4645 2—3) Ogloszenie licytacyi. 

L. 1588. Dnia 5 września, 26 września i 
24 października 1878 każdym razem o 10 godz, 
rano na dwóch pierwszych terminach powy- 
żej lub za cenę szacunkową 280 złr. na trze- 
cim zaś i poniżej tejże sprzedanem zostanie 
gospodartwo Wojciecha Ohowaniaka własne 
pod n. 339 w Zawoji położone na zaspoko- 
jenie reszty pretensyi Wojciecha Makosia z 
kwoty 180 zł. zpn. 

Protokół zajęcia i oszacowania tudzież 
warunki licytacyjne wolno interesowanym w 
tutejszym sądzie przejrzeć lub odpisać. 

C. k. sąd powiatowy. 

Makow 28 maja 1878. 
(4674 2—8) E dy k t. 

L. 5085. Dnia 4 września, 1 paździer- 
ntka i 18 listopada 1878 o godzinie 10 rano 
odbędzie się w tutejszym sądzie przymusowa 
publiczna sprzedaż połowy realności pod nr. 
636 w Sądowej Wiszni ciała tabularnego nie 
stanowiącej Józefa Kłosowskiego własnej w 
sprawie Markusa Steinera o 188 złr. wal. 
austr. z pn. 

Cena wywołania wynosi 150 złr., wa- 
dyum 15 złr. w. a. 

Przy pierwszych dwóch terminach re- 
alność za lub wyżej ceny wywołania, przy 
trzecim także niżej takowej będzie sprze- 
daną. 

Resztę warunków wolno w tutejszym 
sądzie przejrzeć. 

Z e. k. sądu powiatowego, 

Sądowa Wisznia dnia 6 sierpnia 1878. 
(4671 2—3)  «gloszemie. 

L. 1903. W c. k. sądzie powiatowym 
tutejszym odbędzie się dnia %6 sierpnia, 16 
września i 14 października 1878 każdym ra- 
zem o godzinie I1 przed południem celem 
zaspokojenia pretensyi Józefa M. Kohna w 
kwocie 562 złr. w. a. z pu. przymusowa 
sprzedaż przez publiczną licytacyę realności 
dłużnika Stefana Jagnija pod nr. 69/123 w 
Jezierzanee położonej, ciała tabularnego nie 
stanowiącej. 

Cenę wywołaniu stanowi kwota 1530 
złr. w. a. poniżej której realność ta tylko na 
trzecim terminie sprzedaną zostanie. 

Jako wadyum ustanawia się kwota 153 
złi. w. a. 

l Bliższe warunki są w sądzie do przej- 
į rzenia złożone. 
| Borszezów dnia 10 czerwca 1878. 
| (4621 2—3) Edykt 
j L. 2578. ©. k. sąd powiatowy w Lu- 
| baczowie podaje niniejszem do publicznej 
| wiadomości, że celem zaspokojenia sumy po- 
,Życzkowej 200 zł, w. a. a względnie niespła- 
| conej reszty 178 zł. 38 et. w. a. odbędzie 
Się na rzecz e. k. uprz. zakładu kredytowego 
| włościańskiego we Lwowie, w tutejszym sa- 
| dzie w trzech terminach, t. j. 27 września, 
25 października i 29 listopada 1878, każdym 
! razem o godzinie 10 przed południem egze- 
` kucyjna licytacya realności dłużników Szcze- 
ana i śp. Pelagii Antonik własnej, w Mło- 
| dowie pod lk. „69 położonej, ciała tabularne- 
i go nie stanowiącej 
Cena wywołania wynosi 550 zł. w. a. 
wadyum 55 zł. w. a. 

Protokół zastawniezego opisania i re- 
szta warunków licytacyjaych, mogą być przej- 
rzane w tusądowej registraturze. 

i Z e. k. sądu powiatowego. 

Lubaczów dnia 29 czerwca 1878. 

: (4560 2—3) Edykt.- 

L. 82952. C. k. sąd krajowy we Lwo- 
„wie niniejszym edyktem wiadomo czyni Ja- 
i nowi. Magdalenie i Mateuszowi Bieleeckim a 
ewentualnie ich nieznanym spadkobiercom 


z z r a a R e 


miasta i pızedmiešsć Lwowa oznajmia niniej- 
szem pana Feliksa Kalitę, iż pod dniem 29 
lipca 1878 do l. 88688 wniós! Hersch Götz 
skargę o zapłacenie 190 zł. w. a. z pn. 

Ponieważ miejsce pobytu pozwanego 
Feliksa Kalitę nie jest wiadome, przeto dla 
zastępywania tegoż pozwanego ustanawia sad 
tutejszy kuratora w osobie pana adwokata 
dr. Zukotyńskiego ze substytucyą pana ad- 
wokata dr. Wilhelma Zukra i wzywa się p. 
Feliksa Kalitę, ażeby w należytym czasie albo 
osobiście się zgłosił albo mianowanemu za- 
stępcy potrzebnej informacyi udzielił albo 
wreszcie sobie obrał innego zastępcę i o tem 
sądowi oznajmił, inaczej sprawa powyższa 7 
kuratorem ustanowionym wedle obowiązują - 
cych w Galicyi ustaw będzie przeprowadzon:, 
a skutki zaniedbania sam sobie będzie mi- 
siał przypisać, 

Od e. k. sądu powiatowego miej. del. 
sek. I. 

Lwów 29 lipca 1878. 


(4670 2—3)  Edykt. L. 76%. 


C. k. sąd powiatowy wzywa Zofię Ko- 
caba, aby się do spadku po ojcu swoim 
Łuczce Kocaba zmarłym w Kielczaby dnia 
19 września 1874 w ciągu roku zgłosiła. Ku- 
ratorem tejże ustanowioay Pawło Berdy z 


Kielczaby. 
Baligród 20 grudnia 1877. 
(4687) Ogłoszenie. 
L. 2579 ©. k. komisya hipoteczna 


przy sądzie powiatowym (Ciężkowickim za- 
wiadamia, iż dochodzenia miejscowe celem 
założenia księgi hipotecznej dla gminy Sie- 
kierezyna dnia 20 sierpnia 1878 rozpoczyna. 

Bliższe szczegóły zawierają ogłoszenia 
w urzędach gminnych. 

Każdy, kto ma interes prawny w zba- 
daniu siosuuków posiadania, może się zgłosić 
i wszystko przytoczyć, eo dla wyjaśnienia i 
ochrony swych praw uzna za stosowne. 

C. k. komisya hipoteczna 

Ciężkowiee dnia 10 sierpnia 1878. 


(4637 3—3) Edyk t. 


L. 373880. 0. k. sąd krajowy we Lwo- 
wie otwiera niniejszem konkurs na wszystek 
ruchomy, jakoteż na wszystek nieruchomy, a 
w krajach, w których obowiązuje ustawa kon- 
kursowa z dnia 25 grudnia 1868 N. 1. D. 
p. p. położony majątek Józefa Biłasa rzeźni- 
ka we Lwowie. 

Kierownictwo tego konkursu porucza 
się panu radcy c. k. sądu krajowego Zubrzy- 
ckiemu jako komisarzowi konkursowemu, zaś 
tymczasowym zewiadowcą masy ustanawia 
się pana adw. Dra. Dziubińskiego, wzywając 
zarszem wierzycieli, aby po przedłożeniu do- 
kumentów służących do wykazania ich pre- 
tensyi, poczynili swe wnioski co do zatwier- 
dzenia tegoż, lub ustanowienia innego zà- 
wiadowcy masy i aby przedsięwzięli wybór 
wydziału, w którym to celu wyznacza się ter- 
min na dzień 13 sierpnia 1878 godzinę 
4tą po południu. 

Ktokolwiek chce wystąpić z jakąbądź 
pretensyą do wspólnej masy rozbiorowej, ma 
takową zgłosić w tym sądżie krajowym, we- 
dle przepisu ustawy konkursowej pod rygo- 
rem zagrożonych tamże szkodliwych skutków 
prawnych przed upływem 30 września 1878 
i podać ją na terminie na na dzień 9 pa- 
Ździeruika 1878 godzinę 4tą po południu, 
wyznaczonym do uznania płynności i ozna- 
czenia prawa pierwszeństwa, chociażby na- 
wet o nią spór już był wytoczony. 

Wierzycielom, którzy zgłoszą się ze 
swemi pretensyami, przysłuża prawo wybrać 
na tym terminie w miejsce dotychczasowego 
zawiadowcy masy, zastępey onego i członków 
wydziału wierzycieli inne osoby posiadające 
ich zaufanie. 

Na terminie wyznaczonym do wykaza- 
nia płynności zgłoszonych wierzytelności, ma 
być usiłowane przyprowadzenie do skutku 
ugody w myśl $. 68 ustawy konkursowej. 

Dalsze ogłoszenia w toku rozprawy 
konkursowej umieszczone będą w Gazecie 
Lwowskiej. 

Z e. k. sądu krajowego. 

Lwów dnia 28 lipca 1878. 


(4664 2—3) EdiTt | 

| Bom f. É Sreisgerihie in Przemyśl 
wird in Beriehtung des in den Nr. 189, 190 
und 191 cz. 1878 der „Qenberger Zeitung" 


Bi. 10519. 


fundgemachten Gbifteg befannt gegeben, dak |nym c. k. sądzie powiatowym lub kollegial- | 
bie $Beilbiethbung der Güter Ustrzyki górne | nym opróźnić się mającej posady adjuukta. | 


nnd Wołosate am 29 Mugujt 1878 um 10 
Uhr 8. WŁ. (und nicht am 28 Auguft 1878) 
hiergerichts ftattfinden wird. 

Przemyśl 7 Augujt 1878. 

2—8) @DiTt _ Śl. 5858. 
Bom É. f. Begirfsgerichte Delatyn wird 
dem, dem Wopnorte nad) unbefanuten Maier 
Liblan befannt gemacht, eg habe die É. T. priv. 
Boden-Gredit<Auftaft in Wien unterem 27 
uni 1878 BL. 5858 wiber bie Glashiitten= 
póchter Abraham Dawid Schor, Moses Schati- 
ner u. Maier Liblan, eine Klage wegen Bah- 
lung der PBachtraten ron 750 f. uud 341 fi. 
31 fr. 6. W. ausgetragen, worüber zur Jum- 
marijhen Verhandlung die Zagfahrt Hierge- 
ridt auf den 16 October 1878 um 9 Uhr 


(4660 


Pa 
( 

:644 2—3) Konkurs. 
L. 1598. Celem obsadzenia opróźnionej 
przy c. k. sądzie powiatowym w Nisku po- 
sady adjunkta w LX randze, lub też przy in- 


dyum w gotówce złożone w cenę ku- 
pna wliczone i w przechowanie sądowe 
wzięte, innym zaś licytautom po ukoń- 
czeniu licytacyi zwrócone będzie. 
Gdyby te dobra w powyższych trzech 
terminach nad lub za cenę wywołania 
nie mogły być sprzedane, natenczas w 
celu ułożenia ułatwiających warunków 
wyznacza się termia na dzień 20 lsto- 
pada 1878 o godzinie 10 przed połu- + 
dniem z tem dołożeniem, iż nie stawa- ` 
jący na terminie wierzyciele hipoteczni 
jako do większości głosów stawających } 
(4620 2—3) Edykt. przystępujący, uważani będą, n 

L. 1616. W dniach 27 września, 25! Resztę warunków licytacyi jak niemniej | 
października i 29 listopada 1878, każdym ra- | wyciąg tabularny przejrzeć można w tusądo- | 
zem o godzinie 10 przed południem odbę- ; Wej registraturze. 


~ 


| 4) 
Ubiegający się otę posadę mają wnieść 
swoje podania do Prezydyum c. k. sądu ob-| 
wodowego w Rzeszowie w przeciągu dni 14 
od trzeciego ogłoszenia niniejszego konkur- 
su w gazecie lwowskiej. 
Prezydyum e. k. sądu obwodowego. 
Rzeszów, 7 sierpnia 1878. 


I 


nach der Ausfertigung des Tabular Extractes 
baś ift nah bem 7 Mai 1878 an ble Gewähr 
fommen jollten, oder welchen diejer Beilbie= 
tung Bejcheib oder ein jpdłerer Bejcheih 
entweder gar nicht, oder nicht rechtzeltigt że 
getet werden fónnte, mit biejem Edicte be- 
tanut gegeben, daj zu deren Wertretung der 
bierortigen Advocat Dr. Warteresiewicz mit 
Subtituirung des Advocaten Dr. Billet zum 
Curator bejtellt wnrde, welchen der Bejcheib 
a bie geifbiethungs Ausfhreibung zugejtellt 
wird. 

Złoczów am 22 Juni 1878, 
4624 3—3) Edyk t. L. 7684. 

Złoczowski c. k. miej. del. sąd powia- 
towy wzywa wszystkich tych którzyby o ży- 
ciu lub okolicznościach śmierci Wincentego 


dzie się w tutejszym sądzie, przymusowa li- 
eytacyjna sprzedaż realności Maksyma Šara- 
magi w Lipinie przysiołu Staregosioła pod 
liczbą kons. 107 położonej, ciała tabularnego 
nie stanowiącej, na pokrycie pretensyi Schaji 


| 


| 


wedle ; mniej 


B. M. Bejtimut, und gu feiner Bertretung | Branda w kwocie 22 zły. w. a.z pn. 


O czem zawiadamia się obie strony i 
wszystkich wierzycieli hipotecznych, a w 
szczególności tych wierzycieli, którzyby po 
wydaniu ekstraktu tabularnego, to jest po 
7mym maju 1878 de tabuli weszli, jak nie- 
tym, którymby uchwała licytacyjna, 


anf feine Gefafr und Stoften ein Kurator | protekołów do l. 255/876 i do l. 1194/78 | lub też późniejsza „uchwała, weale nie, lub 
in der Perfon des Mikuliczyner Ortriógter | jnż zastawniczo opisanej i oszacowane; pod j też w ezasie właściwym doręczoną być nie 


Wasyl Werediuch beftefft wurde. 

* Maier Liblan wird demnach aufgefordert 
dem befteften Bertretter feine Behelfe mitzu- 
theilen oder einen anderen Sachwalter dem 
Gerichte napmbhaft zu machen. 

Delatyn den 6 Juli 1578. 

(4659 2—3) 6 DiTŁ. Bl. 8807. 

Bom f. t. Bezirtegerichte Delatya wird 
befannt gegeben, eg wurde iber Anfuhen deg 
Frauz Schanek zur Ginbringung der Forde- 
rung von 120 fl. 6. W. f, N. Ó. dic eretuti= 
ve eilbiethung der laut Pfändungsprotototls 
vom 15 Dezember 1876 pfandweije bejdjrice 
bene bem Iwan Bilous gehörige feinen Labu- 
[artbrper bildende in Dobrətow fub. N. 42 
gelegenen aug Haug nnd Grund beftehende 
Realitå Biergerichta in 3 Terminen, am 27 
September, 31 October und 28 November 
1878 jedcamal um 10 Uhr Bormittagg vor- 
genommen weadet. | s 
gum Ausrufspreije wurde der SAżumąś= 
werth von 156 fl. ö. W. beftimmt, als Ba- 
dium hat jeder Raufluftige 10 pr. des Mus- 
rufspreijcs gu entlegen. R. 

Die übrigen Feilbiethungsbedingnifje 
fönnen iu der Biergerichilichen Negiftratur 
eingejefen werden. 

Delatyo den 15 Juli 1878. 

(4642 2—3) Edy kt. 

L. 8901. ©. k. sąd obwodowy w Prze- 
myślu zawiadamia z miejsca pobytu niewia- 
domemu Berla Rauch z Przemyśla, że mu w 
celu doręczenia uchwały z dnia 15 lutego 
1878 1. 1305 którą na rzecz Rozy Rauch pto 
5500 złr. w. a. z pn. zanotowanie dozwolo- 
nej cgzekucyjnej sekwestracyi dochodów z 
11,, części realności pod l. k. 9 miasto w 
Przemyślu położonej, w stanie biernym tejże 
realaości zarządzono, kuratora w osobie tu- 
tejs.ego adwokata Felsztyńskiego ustanawia. 

Przemyśl 31 lipca 1878 
(4678 2—3) Edyke. 

L. 2810. ©. k. sąd powiatowy w Prze- 
worsku ogłasza niniejszym, iż celem zuspo- 
kojenia resztującej pretensyi Samuela Schwe- 
fla w sumie 300zł. z pn. odbędzie się dnia 
13 września, dnia 15 psździermka i dnia 15 
listopada 1878 każdym razem o godz. 10 
rago publiczna egzekucyjna sprzedaż realno- 
ści pod nr. 71 w Kańczudze położonej, ciała 
hipotecznego uiestanowiącej. 

Cenę wywołania stanowi cena szacun- 
kowa w kwocie 80 w. a.niżej której realność 
ta przy pierwszym i drugim terminie sprze- 
daną nie będzie. 

Wadyum wynosi 80 zł. 

Warunki licytacyjne i akt egzekucyjne- 
go zajęcia można przejrzeć w sądzie. 

O czem się strony sporne do własnych 
rąk niewiadomych wierzycieli przez kuratora | 
p. Jana Wodeckiego w Przeworsku i e. k./ 
Prokuratoryę Skarbową we Lwowie zawia- | 
damia. 

Przeworsk 21 marca 1878. 


(4666 2—38) Eqdykt. 

L. 4174. C. k. sąd obwodowy w N. Są- | 
czu zawiadamia Józefa Kamińskiego z miej- | 
sca pobytu i życia niewiadomego, że przeciw i 
niemu Jędrzej i Dorota małż. Jeuknery po-! 
zew de pres. 10 lipca 1678 do l. 4174 o u-| 
znanie za zgasłej i wykreślenie warunku od- į 
kupu domu z realności nr. 89 w N. Saczu | 
wnieśli wskutek czego wprowadzono pisemne | 
postępowenie z wezwaniem wniesienia obro- | 
ny w 90 dniach pod rygorem $. 32 p. c. | 

W celu zastępowania pozwanego z ży- | 
cia i miejsca pobytu niewiadomego na koszt | 
1 niebezpieczeństwo ustanowiono kuratorem | 
tutejszego adwokata dr. Żelechowskiego, z któ- : 
rym spór wytoczeny według ustawy przepro- : 
wadzonym będzie. 

Zaleca się zatem niniejszem pozwanemu 
lub jego prawonabywcy aby w wyż oznaczonym 
czasie obronę wniósł lub potrzebae dokumenta ; 
ustanowionemu zastępcy udzielił lub sobie in- | 
nego obrońcę obrał, lub innych środków do! 
obrony swej użył, gdyż w razie przeciwnym | 
wynikłe z zaniedbania skutki sam sobie przy- | 
pisać będzie zmuszony. 

C. k. sąd obwodowy 

Nowy-Sącz 20 lipca 1878. 


| 


s 


"= 


następującemi warunkami: | mogła, oznajmia się uiniejszem edyktem, że 
1) Za cenę wywołania ustanawia się ce- | do zastępywania tychże ustanowiono kurato- 

na szącnhakowa tej realności w kwocie 6385ra w osobie tutejszego adwokata dra Warte- 

złr. w. a. resiewiecza e substytucyą adw. dra Billeta, 
2) Zakład wynosi 63 złr. 50 ct. w. a. į któremu uchwałę licytacyę rozpisującą, do- 
3) Na pierwszych dwóch terminach re- į TĘCZA się. ; 

alność ta, tylko za cenę szacunkową, lub wy- Złoczów dnia 22 czerwca 1877. 

żej niej, zaś na trzecim terminie także niżej | (4668 2—3) GDiTt AB. 4927. 


| Bürgera, który jako wachmistrz przybocznaj 
gwardyi cesarza Meksyku Maksymiliana w 
bitwie w wąwozie pomiędzy Poebłą a Oryza- 
bą w lutym 1866 zabitym być miał jaką- 
kolwiek wiadomość mieli, takową bądź sądo- 
wi, bądź kuratorowi tegoż adw. dr. Mijakow- 
skiemu najdalej do pół roku podali. 

Złoczów dnia 5 sierpnia 1878. 
(4690) Ogloszenie. 

L. 7177. Komisya hipoteczna przy e. 
k. sądzie powiatowym w Nisku zawiadamia, 
że arkusze posiadania mające służyć do za- 
łożenia księgi gruntowej dla gminy kata- 
stralnej „Słup Maziarnia* ułożone zostały i 
że takowe w kancelaryi komisyi hipotecznej 


ceny szacunkowej sprzedaną zostanie 

4) Akta zastawniczego tej realności o- 
pisani. I oszacowania, przejrzane być mogą 
w tusądowej registraturze w zwyczajnych go- 
gzinach służby. 

Z e. k. sądu powiatowego. 

Lubaczów duia 30 maja 1878. 

(4641 2—8) © d y b to 

L. 1064. W dniach 19 września 14 
października i 18 listopsda 1878, o godzinie 
10 przed południem odbędzie się w sądzie 
licytacya realnożci Panka Biłyka własnej, 
pod or. k. 60 w Nieznanowie położonej 
bieintabulowanej celem zaspokojenia sumy 
22 zł. 76 31. z pn. na rzecz Izaaka Goldberga. 

Qena wywołania 55 zł. wal. anstr., 
wadyum 10,/°. 

Reszta warunków w rogistraturze. 

C. k. sąd powiatowy 

Busk dnia 25 marca 1878.. 

2—3) KRdykćt. 

L. 4927. ©. k. sąd obwodowy w Zło- 
czowie podaje niniejszem do wiadomości, że 
na ponowne żądanie uprzyw. austr. banku 
narodowego na podstawie uchwały e. k. są- 
du krajowego w Wiedniu z dnia 17go paź- 
dziernika 1876 do l. 84617 celem zaspoko- 
jenia wierzytelnosci wymienionego banku 
przeciw małżonkom Stanisławowi i Hipolicie 
Frankowskim, wedle najnowszego wyciągu 
ksiąg w sumie 18988 zł. 30 et. w. a. nale- 
żącej się, wraz z 6 proe. odsetkami od 20go 
września 1877 bieżącemi, tudzież 6 proc. od- 
setkami zwłoki od czasu płatności aż do 

dnia wypłaty pojedyńczych rat odsetków o- 
bliczyć się mających, nakoniee dotychczas 
marosłych kosztów w kwocie 2 złr. 10 cnt. 
w. a. za niniejsza podanie w kwocie 36 złr. 
71 cnt. przyznapych, i dalszych kosztów eg- 
zekucyi wstrzymaua tylko do dalszego zgło- 
szenia się, cgzekucyę prowadzącego banku 
narodowego przymusowa sprzedaż publiezaa 
dóbr Złoczowa miasta z przedmieściami, 
własnością dłużników Stanisława i Hipolity 
małżonków Fra+kowskich będacych, na rzecz 
uprzyw. austr. banku narodowego ponownie 
rozpisaną została. 

Licytacya rzeczonych dóbr odbędzie 
się w trzech terminach, na dniu 24 wrze- 
śnia, 22 pazdziernika i 19go listopada 1878 
każdym razem o godzinie 10tej przed połu- 
dniem w tutejszym e. k. sądzie obwodowym 
pod następującemi warunkami: 

1) Przedmiot licytacyi stanowią dobra Zło- 
czów według Dom. 217 pag. 886 n. 48 
haer. własnością Stanisława i Hipolity 
małżonków Frankowskich będące. w 
dawnym obwodzie złoczowskim położo- 
ne, z miasta i przedmieść składające się, 
które według objętości przedpomienio- 
nych właścicieli posiadanej, z wyłącze- 
niem prawa do wynagrodzenia za znie- 
sione powinności poddaweze i bez 
wszelkiej ewikcyi ryczałtowo sprzedane 
będą. 

Cenę wywołania stanowi wartość dóbr 
przy udzieieniu pożyczki według statu- 
tów austr. banku narodowego przyjęta 
w sumie 52000 zł. w. a. W pierwszym 


(4668 


2) 


i drugim terminie dobra te niżej ceny | Terminen über oder um 


Bom É. É Streis<Getichte in Złoczów 
wird biemit befannt gemacht, dag in folge des 
wiederholten Ginjchreiteng Der priv. djtetr. 
Jłaiionalbanf in Wien und im Grunde deg 
Bejchlufjeg des E. £ Landes<Gerichteg in Wien 
vom 17 October 1876, BL 84817 zur Herein- 
bringung Der, ber priv. Deftr. Nationalbant 
(aut des neucjten Buchauszugeż D. gegen Die 
€feleute Stanislaus und Hipoliia Frankowskie, 
ausgewiejenen  Darlehenstejtforherung von 
13983 ff, 80 fr. 6. W. fammt den jeit ŻOten 
September 1877 an big zum Jablungstage 
bea Capitals zu beredjnenben 6 proe. Binjen 
und der vom Werzallstage bis zum Bahlungs- 
tage der einzelnen Intereffen Naten zu be- 
rechnenden 6 proe. Werzugszinjen fo mie der 
big nun aufgelaufenen Sojten pr. 2 f. 10 fr. 
ö. W. enblich der für bag gegenwärtige Cin- 
jóreiten mit 36 fl. 71 fr. 6. W. beftimmten, 
jo wie der erweiślichen weiteren Crecutiong- 
Koften die big auf weitereg Anmelden der 
Crecutionsfihrenden Nationalbanf innegehal- 
tene eyecutive eilbiethung der den Scdhuldnern 
Ehelenten Stazislaus und Hipolita Frankowskie 
Dom. 217, pag. 336, n. 43 haer. gehörigen 
Güter Złoczów Stadt jammt Borjtadten zu 
Gunften der priv. Deftr. Nationalbant biemit 
neuerlich ausgejchrieben wird. 

Diefe Feilbiethung wird in 3 Termi- 
nen und gwar am 24 September 22 October 
und 19 November 1878 jebeśma! nm 10 Uhr 
Vormittags am Sike Diejeś f. t. Sireiżgeriche 
teg unter nachftegenden Feibiethungsbedingun= 
gen vorgenommen werden. 

1) Den Gegenftand der Feilbietung Dilden 
die laut Dom. 217 pag. 336 n. 43 Jaer. 
ben Gfeleuten Stanislaus u. Hipolita Fran- 
kowskie gehörigen im efemaligen Złoczower 
$reife gelegenen in der Galizijchen Landtafel 
Dom. 4 pag. 271 borfontmenden Güter Zlo- 
czów Stadt fammt Borftädten, wele in dem 
limfange wie folche die genannten Cigentpii= 
mer Bbejefjen Haben mit Ausflug der Urbs- 
rial Gnif hadigung und ohne Gemwührieiftung 
in Paufh und Bogen verfouft werden. 

2) Als Ausrufspreis wird der von der 
priv. oefter. Jtationafbant dei der Beleifung 
ftatutenmóBig ermittelte Werth von 52000 f. 
0. W. angenommen. 

Sm erften und zweiten Termine werden 
dicje Güter niht unter bem Musrufspreije 
im britten niht unter 40.000 fl. 6. W. ver- 
tauft werden. 

3) Bor Beginn der Feilbiethung Hat jeder 
Saujluftige 10 pre. des Ausrufspreijeg Das 
ift 5200 fl. 6. W. im Baaren, in Büğeln 
der Galiz. Sparfajje oder der in Pfandbrie- 
fen ber Gal. Kreditanftalt, oder der Natio- 
uafbant, oder in Galiz. Grundentlaftungs Dz 
bligationen nach dem legten Courfe al3 Va- 
dium zu Qünden der Vigitations Comikion zu 
erlegen. von defjen Erlage die priv. oejter. 
Nationalbant befreit ift. Dag Wadium des Cr- 
ftefers wird in fo ferne e8 im baren Gelde 
erlegt ift, in den Kaufpreis eingerechnet, und 
in gerichtliche Bermafrung genommen, dage- 
gen den übrigen Qizitanten nah Beendigung 
der Feilbietung zuriidgejtel(t. i 

4) Sollten diefe Güter in den obigen Drei 
det Ausrufspreis 


wywołania, w trzecim zaś niżej sumy j nit verfauft werdeu, ala bann wird gur 
40000 zł. nie będą sprzedane. i dejtftelung Der erfeichternden Bedingungen 
Każdy z licytujących winiem przed roz- į bie Tagfahrt auf den 20 November 1878 10 
poczęciem lieytacyi dziesiątą część ceny ! Ufr B. WŁ. mit ben Beifügen anberaumt, 
wywołania, mianowicie sumę 5200 złr. ! dag Die niht erjhienenen Hypothefargläubiger 
w. a bądź gotówką lub w książeczkach ; alg ber Stimmenmehrheit der Erjcheinenden 
gal. kasy oszczędności, bądź w listach i beitretenb werden angejefen werden. 


3) 


w Stanach przejrzane być mogą. 
Zarzuty przeciw prawdziwości tychże 
arkuszów wnosić należy do 16 sierpnia 1878, 


w którem daslze dochodzenia prowadzone 
beda. 

Dnia 9 sierpnia 1878. 
(4679) Ogloszenie. L. 50. 


O. k. komisya zawiadamia iż docho- 
dzenia miejscowe celem założenia księgi grun- 
towej dla gminy Podolany dnia 19 sierpnia 
zaś dla gminy Ochodza dnia 26 sierpnia 
1878 rozpoczyna. 

Bliższe szczegóły zawierają ogłoszenia 
w urzędach gminnych. 

Kalwarya dnia 10 sierpnia 1878. 

(4692) Edykt. 
L. 5112. C. k. sąd powiatowy zawia- 
damia iż złożone zostały do przejrzenia ar- 
kusze posiadania wraz innemi aktami doty- 
czącemi założenia księgi hipotecznej dla gmi- 
ny katastralnej Krządki. 

Zarzóty przeciw prawdziwości arkuszy 
posiadania wnoszone być mogą ustnie lub 
pisemnie do dnia 15 sierpnia 1878 w któ- 
rym to dniu wrazie wniesienia uzasadnio- 
nych zarzutów dalsze dochodzenia przepro- 
wadzone będą. 

Tarnobrzeg 8 sierpnia 18%8. 

(4691) E dy kt. 

L. 5113. C. k. sąd powiatowy zawia- 
damia iż dochodzenia miejscowe w celu za- 
łożenia księgi hivotecznej dla gminy kata- 
stralnej Sokolniki z miejscowościami Orliska 
i Zabrnie dnia 16 sierpnia 1878 o godzinie 
9 rano rozpoczyna. 

Bliższe wiadomości zawierają ogłosze- 
nia w urzędach gminnych. 

Tarnobrzeg 8 sierpnia 1878. 

(4698) ©gieszenie. 

L. 4649. O. k. sąd powiatowy Tyczyń- 
ski zawiadamia iż dochodzenia miejscowe 
celem założenia księgi gruntowej dla gminy 
Barycz dnia 19 sierpnia 1878 rozpoczyna. 

Każdy kto ma interes prawny w zba- 
daniu stosunków posiadania może się zgłosić 
i wszystko przytoczyć co dla wyjaśnienia 
lub ochrony praw swych za stosowne uzna. 

Dnia 10 sierpnia 1878. 

(4625 3—3) Edyké 

L. 394. ©. k. sąd powiatowy w Bóbree 
ogłasza, że na rzecz e. k. uprz. zakładu kre- 
dytowego włościańskiego we Lwowie celem 
uzyskania wierzytelności jego w kwocie 274 
zł. 52 ct. w. a. z pn. od dłużnika Jakóba 
Szeiba należącej mu się, realność pod l. k.8 
w Rechfeldzie położona, rzeczonego dłużnika 
własna, ciała tabularnego nie stanowiąca, trzech 
terminach t. j. dnia 16 sierpnia 18 września, 
i 17 pażdziernika 1878, każdym razem o go- 
dzinie 10 z rana w kancelaryi tutejszosądo- 
wej na publiczną licytacyę wystawioną i naj- 
więcej ufiarującemu za złożeniem wadyum 
80 zł. w. a. sprzedaną zostanie. 

Bliższe warunki lieytacyjne można przej- 
rzeć w dotyczących aktach registratury tu 
sądowej. 

C. k. sąd powiatowy. 

Bóbrka dnia 29 stycznia 1878, 
4631 3—3) śBłowieszczenie. 

L. 4137. C. k. sąd powiatowy w Zale- 
szezykach zawiadamia, iż w celu zaspokoje- 
nia trzech rat pożyczkowych po 113zł. ire- 
sztującego kapitału 1469 zł. zpn. odbędzie się 
w tutejszym sądzie w dniach 19 sierpnia 16 
września i 21 października 1878 zawsze o 
godz. 10 r. licytacya realności pod lkr. 144 
w Załeszezykach położonej, Karola Harrego 
własnej, na rzecz e. k. uprz. galic. akcyjnego 


zastawnych gal. Towarzystwa kredyto- 
wego, lub sustr. banku narodowego, al- 
bo też w galicyjskich obligacyach inde- 
mnizacyjnych wedle ostatniego kursu, 
do rąk komisyi licytacyjnej jako wa- 
dyum złożyć. Austr. bank narodowy od 
składania wadyum jest uwolniony. Wa- 


| 


Die iiorigen Ligitationabedingungen fo wie 
der Zabularertralt der feilzubietfpenden Giiter 
fónnen in der H. g. Regiftratur eingejefen 
werben. 

Hiveon werden beide Theile fo wie fämmt- 
life Hypothefar-Gläubiger berjtandiget, und 
in$bejondere allen jenen Gläubigern, welde 


Banku hipotecznego we Lwowie. 
Cena wywołania 4870 złr. 
Wadyum 487 złr. 
Resztę warunków i extrakt tabularny mo- 
'żna przejrzeć w tut. sądzie. 
i C. k. sąd powiatowy. 
l Zaleszczyki 25 maja 1878. 


8 


(4613 2—3) Edykt. „weszli, lub którymby obeena, lub inna u- 
L. 5911. C. k. sąd krajowy we Lwo- chwała w tej sprawie doręczona być nie mo- 
wie oznajmia nieobecnym i z miejsca poby- | gł, do rąk ustanowionego niniejszem kura- 
tu niewiadomym spadkobiercom zmarłego I- | tora adw. dr. Feilesa z substylucyą adw. dr. 
zraela Reiss jako to: Cheji Cyprze dwojga , Bodeka i obecnym edyktem. 
imion Reiss zamężnej Pordes, Reizli, Marku- Lwów 13 lipea 1878. 
sowi, Mendlowi i Deborze Noche dw. im.: (4645 2—3) Eddy kt. 
Reiss a ewentualnie ich nieznanym spadko- | L. 7372. O. k. sad obwodowy w Stari- 
biercom, że dla nich celem przestrzegania ich | sławowie podaje do powszechnej wiadomości, 
praw z powodu dozwolonej uchwałą z dnia |jż na żądanie magistratu miasta Stanisławo- 
80 czerwca 1877 1. 24471 ekstabulacyi na | wa, odbędzie się w tymże sądzie pprzymu- 
rzecz Izraela Reis w stanie biernym części | gowa sprzedaż w drodze publicznej licytacyi 
realności pod l. 368%, dom. 55, pag. 207, : realności pod |. k. 82st./49uw. w Stanisławo- 
n. 91 on intabulowanej sumy 120 złr. 27°/, W położonej z powodu grożącego zawalenia 
et. w. w. pochodzącej z większej sumy 834 | się tejże do Chaji Lei Robinsohn, Estery Leji 
złr. 89 et. w. w. ustanowiono kuratora w 0- | Grabscheidt, Racheli Horowitz i innych ty- 
sobie adwokata dr. Raabego, któremu powyż- | tułem własności należącej w trzech terminach 
sza uchwała doręczoną zostaje. | licytacyjnych a to w duiu 29 sierpnia 1878, 
Lwów dnia 6 kwietnia 1878. w dniu 26 września 1878 i w dniu 31 paź- 
(4647 2—3) Obwieszczenie dziernika 1878, każdym razem o godzinie 
L. 8881. 0. k. sąd powiatowy w Dob. |" Przód południem pod waranka WET 
czycach podaje do wiadomości, iż w dniu 30 Í y; ) jA AE Ai aj 0 
września i w dniu 31 października 1878 | 27'm detaksacyi sprawdzoną, wartość pro- 


każdorazowo o godz. 10 z rana, odbędzie się | a, pei 2 BA a 


Š A i E j « 
w tutejszym sądzie przymusowa sprzedaż po jako 10 pre. wadyum kwotę 409 zł. w go- 


łowy realności pod 1 186 w Dobczycach do | tówce lub także w papierach wartościowych, 


a nika należąca e a calm ze- lub w książeczkach Stanisławowskiej lub 


m” Janowi Jasielskiemu kwoty 200 zł. Lwowskiej kasy oszczędności do rąk komisyi 


|licytacyjnej, która to kwota najwięcej ofiaru- 
|jącemu w cenę kupna w liczoną, zaś innym 
współlieytującym po skończonej lieytacyi 
zwróconą zostanie. 

3) W pierwszych dwóch terminach re- 
alność w mowie będąca, tylko wyżej lub za 
cenę szacunkową, zaś na trzecim terminie i 
niżej ceny szacunkowej sprzedaną będzie. 

O czem się magistrat miasta Stanisl.- 
wowa jako egzekueyę prowadzącej, właściciele 
tejże realności: Chaję Laję Robinsohn, Este- 
rę Laję Grabseheidt, Rachelę Horowitz do 
; i rąk własnych zaś nieobjętę masę po Taubie 

na ekwipowanie 50 zł. . | Horowitz, i zmarłym jednym i drugim Lei- 
2. prowizorycznego listonosza z poborami : | zerze Horowitzu przez kuratora adw. dr. 
rocznej płacy 350 zł. i 25°% dodatku p Seinfelda dalej e. k. Prokuratoryę Skarbu 
czynnej służby z suknią służbową w na- j imieniem wysokiego Skarbu, e. k. główny 
turze za kaucyą w kwocie 300 zł. urząd podatkowy w miejscu, c. k. Namie- 
3. woźnego przy ck. dyrekcji poczt z ro-|sinictwo we Lwowie, imieniem funduszu in- 
czną płacą 400 zł. i 25°% dodatkiem demnizacyjnego, w końcu wierzycieli hipote- 
czynnej służby jakoteż z sukuią służbo- | cznych : Franciszkę i Maryannę Beizerów z 
wą za kaucyą w kwocie 200 zł. miejsca pobytu i życia niewiadomych, Ma- 
4. prowizorycznego wożuego przy tk. era- ryem Robinsohn również z miejsca pobytu i 
ryalnych urzędach pocztowych z płacą | życja niewiadomą, jak niemniej tych wszyst 
350 zł. rocznie, z 25°% dodatkiem służ-|kjeh wierzycieli, którzy po dniu 5 kwietnia 
by czynnej i suknią służbową za kaucją | 1878, jakkolwiek prawa do tej realnośri w 
w kwocie 200 zł. nareszcie 


BUU M tabuli uzyskali, przez kuratora, którego, się 
5. ewentualnie kilka posad niższej katego- | dla tych wszystkich ostatnich w osobie adwo- 
ryi na wypadek, gdyby przez obsadzenie 


OE Esta dr. Bardacha z zastępstwem adwokata 
powyższych posad takowe opróźnione zo- £ dr, Ki. zla ustaawia, tudzież przez edykta w 
stały NE... e urzędowej Gazecie Lwowsxiej zawiadamia. 
6. ekspedyenta pocztowego w Białej górze Stanisławów 22 czerwca 1878. 
(Weissenberg) w powiecie Gródeckim za (4662 2—3) E dy k t. 
kontraktem służbowym i kaucyą w kwo-|- i 3748. C. k. sad czes 
cie 200 zł. z rocznemi poborami: płacy ja : 


Cena wywołania wynosi 200 zł. 
Wadyum 20 zł. 
Bliższe warunki licytacyjne przejrzeć 
można w registraturze sądowej. 
C. k. sąd powiatowy. 
Dobczyce 3 sierpnia 1878. 
(4676 2—3) Konkurs L. 14580. 
na następujące posady w okręgu lwow- ì 
wskiej c. k. dyrekcyi poczt: 
1. c. k. ekspedyenta poeztowego II klasy 
z rocznemi poborami: płacy 500 zł. 
25°% dodatku czynnej służby i dodatku 


" koukurs do eułego gdziekolwiek znajdują: (gp 
| „ rnchomego jakoloż do nieruchomegi” | 
krajach gdzie postepowanie konkursowa z 25 
jorudnia lóós l. i z roku 1869 zb. np. jest 
obowiązują «im polużonego :ajątku Mojżesza 
Geiles o'worze y został. 

Do przeprowadzenia tego konkursu u- 


| stanowiono komisarzem konkursowym e. k. | 


| sędziego powiatowego w Zbarażu p. Link 
a tymczasewym zawiadowc. masy konkurso- 
wej e. k. notarynsza Kukaw skiego. 

Wszyscy którzy do tej masy rozbioro- 
wej jako konkursowi wierzyciele z żądania- 
mi wystąpić zamierzają msją swoje wierzy- 
telności gdyby nawet o takowe spór był w 
toku w przeciągu 60 dni od dnia ogłoszenia 
tego edyktu począwszy w tutejszym c. k. 
sądzie obwodowym lub u komisarza konkur- 
sowego p. sędziego Link wedle przepisów 
postępowania konkursowego celem zapobie- 
rzenia zagrożonym tamże następstwom zgło- 


sić a na termiuie 14 października 1878 o 9; 


godzinie przed południem, płynność i pod- 


stawę uiszczenia tych wierzytelności w obec ! 


komisarza konkursowego wskazać. 

Zgłoszonym wierzycielom stawiającym 

į na ogólnym terminie przysłuża prawo wy- 
brać miejsce tymczusowego zawiadowey ma- 
isy tegoż zastępcy i członków wydziału wie- 
i rzycieli tymczasowo urzędujących inne osoby 

swego zaufania. 

Tymczasowo wyznacza się termin do 
zatwierdzenia zarmianowanego przez sąd za- 
wiadowcy masy lub ustanowienia innego za- 
wiadowcy i tegoż zastępey jako też do wy- 
boru tymczasowego wydziału wierzycieli na 
dzień 80 sierpnia 1878 o 9 godzinie przed- 
południem na którym to terminie wierzycie- 
jawić się i dla wykazania swych pretensyi 
potrzebne dowody przedłożyć mają. 

Nareszcie wzywa się wierzycieli nie 
mieszkających w okręgu sądu obwodowego 
w Tarnopolu by wedle $. LIL u. k. pełno- 


t mocnika mieszkającego w Tarnopolu celem 
doręczenia mu dalszych uchwał w tej 
sprawie oznajmili inaczej im bowiem na 


wniosek e. k. komisarza konkursowego na 
ich koszt i niekezpieczeństwo kurator z urzę- 
du ustanowionym będzie, 

Dalsze ogłoszenia w toku tego po tępa- 
| waria konkursowego będą w dzie wku u- 
rzędowym „Gazety Lwowskiej* do wiadomo- 
ści podawane. 

Tarnopol dnia 6 sierpnia 1878. 

(4558 2—3) E dy K t. 

| L. 22523. Lwowski e. k. sąd krajowy 
tw sprawie egzekucyjnej gal. kasy oszezędne- 
Śri przeciw Janowi Pappiusewi i tegoż potom- 
steun wzgledem Ściągnięcia “my p życzk :- 
twej 22000 zł. w. »., po bezowocnym bływie 
jrozpisanych uchwałą z dnia 1 grudnia 1877 
Il 8681% trzech terminów licytacyjnych, roz- 
| pisuje niniejszem ponownie przymusową pu- 


+ e 


t 


lg orzechowe fornirowane, ozdabiane gzemsami 


150 zł., ryczałtu kancelaryjnego 40 zł. 

i ryczałtu w kwocie 200 zł. za pieszego 

posłańca do każdego z pocztą przez Ka- 

mienobród przechodzącego pociągu. 

Podania należy przy udowodnieniu od- 
powiednich wymagań wnieść do ek. dyrekcyi 
poczt we Lwowie. 

We Lwowie, dnia 9 sierpnia 1878. 


(4652 2—3) Edit. BE 1084. 

Bom f. t. Begirisgericjte zu Peczenizyn 
wird befannt gegeben e8 werde zur Herein- 
bringung der Forderung von 53 f. 6. W. 
jammt 52 fr. wóchentlich SInterejjen bom 26 
Mai 1876 gerehnet der Crefutionafoften mit 
2 fl. 827, fr. 5 fl. 98 fr. 1 fl 22 fr. unb 
8 fl. 62 fr. und der gegenwärtig mit 2 fl. 
94 tr. zuerfannten Grefutionstoften bie Gres 
futive Geraugerung Der der Anna Senczuk 
gehörigen in Berezów nizny jub. CN. 226 
gelegenen bereits pfandweije bejchriebenen unb 
abgejhógten Grunbwirthjchaft zu Gunften deg 
Schloma Sak am 10 September, 14 ©ctober 
und 18 November 1878 Kiergerichta jedes mal 
um 10 Uhr B. Me. mit bem abgehalten were 
der, bag diefe Grunowicthjchajt auf den zwei 
Terminen über oder um den Sdhdgungówerth 
am britten Termine aber auh unter bem 
Gchigungawerthe an den Meiftbiethenden 
Hintangegeben werden wird. 

Peczeniżyn den 1 Juli 1878. 
(4657 2—3) Edykt. 

L. 30947. C. k. sąd krajowy we Lwo- 
wie podaje do wiadomości, że dnia 17 wrze- 
gnia, dnia 8 października i dnia 12 listopada 
1878, każdym razem o godzinie 10 przedpo- 
łudniem odbędzie się przymusowa licytacya 


realności pod l. 305*/, we Lwowie położonej ; 


Ludwika i Anieli Teichmanów własnej, na 
zaspokojenie pretensyi c. k. uprz. galic. ak- 
cyjnego Banku hipotecznego w kwotach 124 


zł. 20 ct., 124 zł. 20 et. i 2570 zł. let. aw, | kiewiez własnej, ped nr. k, 24r. 38/112 w 


zpn. 
j Cena wywołania wynosi 7000 zł. aw. 
Wadyum wynosi 700 zł. aw. | 
Resztę warunków lieytacyjnych i eks- 


trakt tabularny przejrzeć można w tusądowej | wadyum 10*/,. 


registraturze. 

O rozpisaniu tej licytacyi uwiadamiamy 
sobie strony, wszystkich wierzycieli hipote- 
cznych, e. k. urząd podatkowy i e. k. pro- 
kuratoryę skarbu, tych zaś wierzycieli, któ- 
rzyby po dniu 14 czerwca 


1878 do tabuli nopolu oznajmia niniejszem że równocześnie 


rej sol, niniej zem wiadomo czyni, iż w spra- | bliczną sprzedaż realności we Lw vie pod 
wie Szymoaa Altmana przeciw Maryi Zewi-;k. nr. 6562], położonej do Jana Pappiuza z 
chowskiej o zapłacenie kwoty 90 zł. pnbli- zastrzeżzniem jednak fideikomisarycznej sub- 
czna sprzedaż części realności dłużniczki w | stytucyi dla jego potomstwa uależącej, a 
Chyrowie położonej na rzecz Szymoaa Alt- , wedle dom. 219 pag. 361 u. 406 on. p>- 
mana w trzech terminach o to dnia 80 sierp | wyższej pretensyi za hipotekę służącej, która 
nia 1878, dnia 27 września 1878 i dnia 22 | to sprzedaż odbędzie się w sądzie tutejszym 
października 1878 sprzedaną będzie. | na terminie z dnia 19 września 1878 godz. 

Cenę wywołania stanowi kwota 100 zł. +10 z rana wedle następujących ułatwionych 

Warunki licytacyi złożone w registra- | warunków a to: 
turze mogą chęć kupienia mający przejrzeć. | 1) Jako cenę wywołacia ustanawia * ę 

Wadyum wynosi 10 pre. | wartość tej realności przy udzieleniu pożyć :- 

Stara-sól 1 lipca 1878. | ki ze strony gĉlic. kasy oszezędności przyj = 
(4668 2-8) BEdy kt. ita w kwocie 55000 zł. w. a, na pewyże m 

L. 25528. O. k. sąd krajowy we Lwo- jednak terminie realność ta także niżej ceny 
a ae. niniejszem, że na prośbę gal. za jakąkolwiek kwotę sprzedaną będzie. 
banku kredytowego, na zaspokojenie sumy 2) Każdy z licytujących winien przed r:-- 
8000 zł. aw. z 24°% odsetkami od 18 gru-, ań yi Si | 4000 zł. d a. badź 
duia 1877 i kosztami sądowemi 6 za. 50 et. $y gotowiźnie, lub w książeczkach gal. kasy 
i 9 zł, 48 et. dozwolono licytacyjną sprzedaż | o. „zędności, bądź też w listach zastawnych 
sumy 6000 zł. w A biernym III schedy | galicyj. towarzystwa kredytowego ziemskiego 
dóbr Toustobaby x przeległościami na rzecz p. |yh gal. banku hipotecznego albo też w in- 
Antoniny ra y i obżenie zamężnej nych papierach wartościowych do lokacyi pu- 
Okia jak dom. 446 pag. 434 n. 30 on.. pilsrnej przydatnych. wedle ostatniego tychże 

[7 . WSR Rwa IEEE: i acrinaj iz za- 

Sprzedaż tej sumy „8000 zł, odbędzie się = SR; sni lieztacyjnej""jeEagA 

yte rach duin 38 wadi m iędom cężąch as taj ralnośi 

— długó ów etc h si 2 aa 
bem o godzinie 10 rano w sali roz- długów podatków ete odsyła się chęć kupie 
praw ustnych. 

Cena wywołania 8000 zł. 

Wadyum 1000 zł. 

Resztę warunków tudzież ekstrakt tabu- 
larzy tej sumy przejrzeć można w registra- 
turze. 

Lwów dnia 6 lipca 1878. 

2—3) Edyk (. 
L. 8214. W dniach 22 sierpnia, 10 
września i 16 października 1878, o godzinie 
10 przed południem odbędzie się w sądzie 
licytacya realności Michała i Anastazyi Hacz- 


(4640 


Busku położonej nieintabułowanej, celem za- 
spokojenia sumy 76 złr. w. a. z pn. na rzecz 
Jakóba Bahada. 

Cena wywołania 250 zł. wal. austr., 


Reszta warunków w registraturze. 
C. k. sąd powiatowy. 
Busk dnia 25 marca 1878. 
i (4639 2—3) Bady kt. 
L. 13356. O. k. sąd obwodowy w Tar- 


Lwów 10 sierpnia 


(Przedruk nie będzie opłacony) 
(4675 2— 


nia mających do tabuli miejskiej i do urzę- 
jdu podatkowego, dals72 zaś warunki lieyts- 
eyjue na terminie lievtacyi n delegowanej ™ 
tym celu komisyi sądowej, tymczaSein zaš“ 
t. s. registraturze przejrasne być mogą. 

O lieytacyi tej zawiadamia hiç e zyst- 
' kich  interosentów, mianowisie wszystkich 
| wierzycieli hinotecznych, pomiędzy tymi zat 
(Chaiima Feldstein z miejsca pobytu niewis- 
 domegu, jako też tych wierzycieli, którzyby 
| dopiero pa dniu 14 paźdz. 1877 t.j. pod. Wy- 
| dania użytego przy rozpisaniu niniejszej li- 
cytacyi, wyciągu tabularnego do Tabuli we- 
szli, lub którymby bądź uchwała obecna, 
I bądź też którakolwiek z później w tej sprawie 
wydanych uchwał należycie doręczona być 
„nie mogła, do rąk kuratora dla nich uchwa- 
łą z dnia 1 grudnia 187% 1. 56817 w oso- 
| bie p. adw. Jekełesa z zastępstwem p. adw. 
i dr. Rogalskiego ustanowionego, tudzież przez 
; edykt niniejszy. 

Lwów duia 13 lipca 1878. 

| (4646 2—8) E dy k t. 

i L. 5768. C. k. sad powiatowy w Oie- 
,Szanowie ogłasza, iż celem zaspokojenia na- 
i leżącej się Piotrowi Bednarzowi sumy 8 zł. 9 
| et. wa. odbędzie się w sądzie tutejszym dnia. 
20 sierpnia, 16 września i 21 października 
|1878 każdym razem o godzinie 10 z rana, 
j na trzecim terminie także niżej ceny szacun- 
kowej publiczna przymusowa sprzedaż reai- 
| ności pod l. 168 w Woli nowosielskiej położo- 
(nej. ciała tabulsrnego niestanowiącej, a dłu- 
|żnika Michała Michalskiego własnej. 

Cena wywołania 830 zł. 

Wadyum 80 zł. aw. 

Bliższe warunki licytacyjne jako też akt 
egzekucyjnego zajęcia i oszacowania są do 
przejrzenia w tutejszourzędowej rugistraturze. 

Cieszanów dnia 16 maja 1878. 


Doniesienia prywatne. 


© GR CZD, FR, P> CZA SE CZU AD bia CA Lin Ea 


ANTONI CHASZOZYNSKI 


stolarz we Lwowie, 
ulica Kalecza 1. 167, pod cytadela, 

przyjmuje zamówienia meblowe, wykonuje ta- 

kowe starannie z suchego materyału podług 


najnowszych wzorów zagranicznych. Jako też 
ma do sprzedania gotowe 


garnitury sypialne 


i rzeźcami przy ozdobniejszych garniturach 
‘a blaty kararyjskie marmurowe 


(4694 1—10 
Www w 


roszę uprzejmie JWną ó= 
Szefe Baronową Schran- 
kenstein - S$cheurich , 
sma  ażchy wraz z rodziną powzięła 
stanowcze postanowienie w wiadomej 
sprawie i zawiadomiła mię o tem jak 
najspieszniej. 
(1636 3—3) 


OWWWTWPWYWWWUW TF 


Odessa. 


WYKAZ 
Zmian terytoryalnych 


w okręgach sądowych i politycz- 
nych Galiceyi, 
zarządzonych 
z dmiem I sierpnia 1878, 
nabyć można po cenie l5 ct. w.a. 
a z przesyłką pocztową [18 ct. w. a. 
w Ekspedycyi 

| Gazety Lwowskiej. 


C, k. uprz. Galic. akcyjny Bank hipoteczny. 


W sobotę dnia 31go sierpnia 1878 o godzinie 
10 przed południem odbędzie się w gmachu galicyj- 
skiego Banku Hipotecznego 


DBwunaste publiczne losowanie 
listów hipotecznych 


w obecności c. k. komisarza rządowego — e. k. No- 
taryusza — Rady nadzorczej i Dyrekcyi Zakładu. 


1878. 
MWyrekcya. 


8) 


